
Miech żyje 1 Maja - dzień międzynarodowej solidarności ludzi pracy!

Nowi marszałkowie 
ZSRR

Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR mianowało marszałkiem 
Związku Radzieckiego generała 
armii N. Krylowa. Ten sam de­
kret mianuje marszałka wojsk 
pancernych P. Rotmistrowa — 
głównym marszałkiem tych wojsk, 
a dotychczasowego admirała S. 
Gorszkowa — admirałem floty (no 
wy stopień wojskowy ustanowio­
ny przez Prezydium Rady Naj­
wyższej ZSRR i odpowiadający 
randze generała armii w woj­
skach lądowych).

Gen. F. Agalcow mianowany zo­
stał marszałkiem lotnictwa, gen. 
K. Kazakow — marszałkiem ar­
tylerii i gen. P. Połubojarow — 
marszałkiem wojsk pancernych.
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Z dumą i radością witamy nasze Święto
Uroczysta akademia 1-Majowa w Poznaniu

W olbrzymiej, wypełnionej do ostatniego miejsca hali nr 
16 MTP w Poznaniu odbyła się wczoraj uroczysta akade­
mia, zorganizowana przez Wojewódzki Komitet Obchodu 
Święta 1 Maja. Główny motyw pięknej dekoracji nad stołem 
prezydialnym to — obok napisu „1 MAJ”, w który wple- 
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Gratulujemy!

Kłodawscy górnicy 
pierwsi w kraju

30 ubm. na uroczystej akademii 1-majowej, górnicy kopal­
ni soli „Kłodawa” przeżywali miłą uroczystość wręczenia 
sztandaru przechodniego Ministra Przem. Chemicznego 
1 Zarządu Głównego Zw. Zaw Prac. Przem. Chemicznego, 
ufundowanego dla najlepszego zakładu w Zjednoczeniu Ko­
palnictwa Surowców Chemicznych.

„Kłodawa” wybiła się na 
czoło wszystkich krajowych 
kopalń soli, uzyskując rów­
nież I miejsce wśród kopalń, 
zajmujących się wydobywa­
niem innych surowców che­
micznych, jak np. siarki itp. 
Załoga kłodawskiej kopalni o- 
siągnęła najlepsze wyniki pro 
Aukcyjne we współzawodnic­
twie międzyzakładowym w 
drugim półroczu 1961 r. M. in. 
górnicy „Kłodawy” wysoko 
ubiegłoroczny plan wydobycia 
Przekroczyli, dając dodatkowo 
”a rynek krajowy ponad 33 
tys. ton soli.

W czasie akademii, pracow 
B,cy zakładu zobowiązali się

dołożyć starań, aby zadania 
1862 r. wykonać w 105 proc.

W uznaniu rzetelnej i ofiar­
nej pracy ambitnej załodze ko 
palni „Kłodawa” przekazano 
wraz ze sztandarem dyplom 
oraz sumę 60.000 zł, z przezna 
czeniem na nagrody dla gór­
ników. (zet)

ciono narodowe barwy wielu 
pokoju, zarysowana czerwoną
O godz. 18 miejsca w pre­

zydium zajęli: przedstawiciele 
Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR z I sekretarzem KW 
J. Szydlakiem i sekretarzami 
KW, przedstawiciele Komitetu 
Miejskiego PZPR z I sekreta­
rzem KM Cz. Kończalem, pre­
zes WK ZSL J. Wroniak, prze-
wodniczący WK SD — S. 
Schmidt, przedstawiciele władz 
wojewódzkich i miejskich z 
przewodniczącym Prezydium 
W RN Fr. Szczerbalem i prze­
wodniczącym Prezydium RN 
m. Poznania J. Kusiakiem, 
przedstawiciele zw. zawodo­
wych, wojska, świata nauki i 
kultury. Za stołem prezydial­
nym zasiedli również: konsul 
ZSRR w Poznaniu I. Skaczkow 
oraz sekretarz KW SED w 
Cottbus, H. Klemke.

Uroczystość zagaił przewod­
niczący Woj. Komisji Związ­
ków Zawodowych, M. Bartz. 
Po odegraniu hymnu narodo­
wego głos zabrał sekretarz KW 
PZPR — St. Olszowski.

Nawiązując do doniosłych 
zmian w naszym kraju, wy­
nikłych z objęcia rządów 
przez władzę ludową oraz 
mających swe źródło w kie­
rowniczej roli klasy robotni­
czej, i wskazując na ciągle 
rosnące znaczenie Polski na 
arenie międzynarodowej oraz 
na wzrastający potencjał go­
spodarczy kraju, St. Olszow­
ski powiedział:

„Przypominamy dziś • 
tych podstawowych spra­
wach nie dla chełpliwej de­
klaracji, ale po to, by każdy 
człowiek pracy — patriota 
mógł śmiało powiedzieć, że

linią lekkiej tkaniny.
w tym, co zostało w Polsce 
dokonane, w jej osiągnię­
ciach i zdobyczach, jest czą-‘ 
stka jego patriotycznego tru 
du, trudu partyjnych i bez­
partyjnych ludzi pracy, pra­
gnących wspólnie rozwijać
dobrobyt i umacniać 
wnętrzną i zewnętrzną 
zycję naszej Ojczyzny.”
W dalszym ciągu swego 

feratu, mówca stwierdził 
in.:

we-
P«-

re- 
m.

....Sprawą, intersującą każdą 
rodzinę w Poznaniu i Wielkopoł- 
sce, jest budownictwo mieszka­
niowe. W latach 1361—1365 mamy 
wybudować 130.000 izb. Liczba ta 
jest przeszło 77 proc, wyższa, niż 
w pięciolatce poprzedniej. 
Towarzysze i Obywatele!

1 Maja jest świętem zarówno 
klasy robotniczej, jak i chłopstwa 
pracującego. Toteż i mieszkańcy 
wsi — rolnicy wielkopolscy mają 
uzasadnione prawo do satysfak­
cji z wyników swej pracy. Zie­
lone Zagłębie przeciętnie dostar­
cza na rynek krajowy: 11,1 proc, 
ogólnej produkcji towarowej zbóż, 
13,3 proc, mięsa, 13,3 proc, mleka, 
12,1 proc, jaj i 11 proc, drobiu. 
W latach 1959/61 produkcja global-
na gospodarce całkowitej
wzrosła w Poznańskiem o 32 proc., 
zaś produkcja towarowa, o 34 
proc. Osiągnięcia naszego rolnic­
twa wyrażają się w najwyższych 
w historii Wielkopolski zbiorach 
zbóż, najwyższej obsadzie inwen­
tarza żywego na 100 ha oraz naj­
wyższej poza zbożem ilości pro­
duktów sprzedanych z użytków 
rolnych w przeliczeniu na 100 ha.

Dotychczas jednak nie zdoła­
liśmy jeszcze zrównoważyć bi­
lansu zbożowo-paszowego woje­
wództwa. Celem poprawienia tej 
sytuacji, aby zapewnić wyższą 
wydajność z hektara opracowane

A kolor jeqo jest czerwony

zostały plany nasienne i krok po 
kroku wprowadzone są w życie.

Kończąc, S. Olszowski po­
wiedział:

Niech nasze tegoroczne święto 
pierwszomajowe będzie w całym 
województwie przeglądem goto­
wości do wykonania stawianych 
przez partię gospodarczych za­
dań budownictwa socjalistyczne­
go, rozwoju demokracji socjali­
stycznej, zacieśniania więzi par­
tii z bezpartyjnymi w imię wspól­
nej pracy dla Polski Ludowej, 
socjalizmu, pokoju.

Serdeczne, braterskie po­
zdrowienia klasy robotniczej 
i narodów ZSRR i narodu nie 
mieckiego przekazali: konsul 
ZSRR w Poznaniu — I. Skacz 
kow oraz sekretarz KW SED 
w Cottbus — H. Klemke. Oba 
wystąpienia zastały przyjęte 
gorącymi oklaskami.

Po wspólnym odśpiewaniu 
Międzynarodówki, rozpoczęły 
się w części artystycznej wy­
stępy „Mazowsza”, bardzo go­
rąco oklaskiwane przez ucze­
stników uroczystości, (k. m.)
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Z okazji 1 Maja — Święta Międzynarodowej Solidarności Mas 

Pracujących, wszystkim ludziom pracy miasta Poznania i woje­
wództwa poznańskiego serdeczne życzenia daiszych sukcesów 
w pracy i w życiu osobistym przekazuje

Komitet Wojewódzki
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej ' 

w Poznaniu
Wszystkim ludziom pracy m. Poznania z okazji Święta Klasy 

Robotniczej 1 Maja — serdeczne życzenia w pracy zawodowej 
i sukcesów w życiu osobistym

składa
Komitet Miejski PZPR 

w Poznaniu
Załogom zakładów przemysłowych, robotnikom rolnym, spół­

dzielcom i rolnikom indywidualnym, pracownikom urzędów, in­
stytucji i zakładów w mieście Poznaniu i województwie poznań­
skim z okazji Święta Pracy — najlepsze pozdrowienia i życzenia 
pomyślności i sukcesów w pracy i życiu osobistym 

przesyła
Prezydium Wojewódzkiej 

Rady Narodowej w Poznaniu
Mieszkańcom Poznania, robotnikom, inżynierom, technikom, 

pracownikom administracji, naukowcom i nauczycielom, pra­
cownikom kultury, służby zdrowia, handlu i gospodarki komunal­
nej, radnym i działaczom społecznym młodzieży oraz wetera­
nom pracy dla kraju i socjalizmu, wszystkim ludziom 
pracy i*a szego miasta

z okazji święta 1 Maja 
najserdeczniejsze życzenia dalszych sukcesów, zadowolenia 
z pracy i szczęścia w życiu osobistym, a zarazem serdeczne po­
dziękowania dla wszystkich mieszkańców, a szczególnie mło­
dzieży, żołnierzy, którzy w „Czynie 1 Majowym" przyczynili się 
do upiększenia Poznania, zbudowania placów zabaw i wypo­
czynku

składa
Prezydium Rady Narodowej miasta Poznania

W Gzmońcu odsłonięto 
popiersie NI. Kasprzaka 
W niedzielę po południu w ma- 

wiosce Czmoniec w powiecie 
śremskim odbyła się niecodzien- 
na uroczystość. Miejscowy Dom 
Kultury wzniesiony kilka miesię­
cy temu czynem społecznym, wy- 
Peinili po brzegi okoliczni miesz­
kańcy oraz przedstawiciele władz 
drenowych, którzy przybyli na 
odsłonięcie popiersia Marcina Ka- 
sPrzaka, urodzonego przed 102 la- 
ty w pobliskim Czołowie. Popier­
ać Marcina Kasprzaka wyrzeż- 

>one przez poznańskiego artystę 
Ryszarda Skupina, ufundował dla 
Bornu Kultury w Czmońcu Wy- 
dział Kultury Prezydium Woje­
wódzkiej Rady Narodowej w Po­
daniu. o życiu i działalności re­
wolucyjnej Marcina Kasprzaka o- 
POWiedział zebranym zastępca red. 
naczelnego „Głosu” Zbigniew 
S?«mowski. W części artystycznej 
Wjstąpij z koncertem Chór Męski 
„Arion”, przy Wojewódzkim Do- 
niu Kultury w Poznaniu oraz Mło 
dzieżowa Orkiestra Dęta z Ogni- 
5 a Muzycznego w Śremie, (db)

W roku 1882, a więc równo osiemdziesiąt 
lat temu. Bolesław Czerwieński napisał o 
robotniczym sztandarze „płynącym ponad 
tronami”, że „kolor jego jest czerwony bo 
na nim robotnicza krew...”

W siedem lat później, bo na pierwszym 
Kongresie II Międzynarodówki w Paryżu 
uchwalono datę robotniczego święta. I od­
tąd przez dziesiątki lat, a w krajach ka­
pitalistycznych do dzisiaj, czerwień robo- 
ciarskich sztandarów łączy się z robotniczą 
krwią,

Święto i krew? W krajach, gdzie jeszcze 
panuje kapitalizm pierwszomajowe świę­
to stało się dniem walki, tak jak u nas 
i we wszystkich socjalistycznych pań­
stwach, świętem radości i zwycięstwa.

„Widmo komunizmu” straszące po no­
cach panów od kopalń, banków i monopoli 
nabierało w tym dniu realnych kształtów. 
Robotnicy, ramię w ramię kroczący w tym 
dniu po bruku wielkich miast, groźni 
swym śpiewem, swą odświętną szatą, zie­
lenią budzących się do życia drzew i czer­
wienią krzyczących haseł transparentów, 
stawali się zapowiedzią nowego jutra, śpię 
wali podzwonne przemijającemu ustrojo­
wi.

I szły, i idą przeciw nim uzbrojone po 
zęby szeregi policjantów, żandarmów, żoł­
daków. Rozścielają się przed maszerują­
cymi pochodami chmury łzawiących i dła-

wiących gazów, biją w robociarskie 
fontanny wody, nierzadko kule.

A pochody pierwszomajowe idą 
świat równym, miarowym krokiem.

piersi

przez 
I na-

dejdzie dzień, kiedy słowa Czerwieńskiego 
staną się tylko historią. Kiedy czerwień 
pierwszomajowych sztandarów przypomi­
nać będzie wszystkim robotnikom na ca­
łym świecie krew przelaną w czasie wal­
ki. Wieścić radość w czas zwycięstwa. Tak, 
jak w naszym kraju, jak w Moskwie, w 
Pekinie, Hawanie, na olbrzymiej prze­
strzeni ziemskiego globu.

Nasze manifestacje pierwszomajowe to, 
obok świątecznego bilansu i radości zwy­
cięstwa, dzień solidarności z tymi, którzy 
walczą nieustępliwie i twardo, jak przez 
wiele lat walczyli nasi dziadkowie, ojco­
wie, matki i bracia. Z tymi, którzy od lat 
śpiewają „bój to będzie ostatni” i „krwawy 
skończy się trud”. Jesteśmy całym sercem 
z różnolicą armią głoszących postęp lu­
dzi. których bojowe sztandary wciąż je­
szcze zabarwia przelewana w walce krew.

Myślmy o tym i mówmy o tym wchodzą­
cym w życie, urodzonym i wychowanym 
w Polsce Ludowej dzieciom, które pytają 
nas często o pochodzenie barwy wpiętych 
do klap kokardek, powiewających nad 
głowami sztandarów i rozciągających się 
nad pochodami transparentów.

Niech <s»e czerwieni Pierwszy Maj.

I sekretarz Komitetu Obwodowego KP Ukrainy 
w Charkowie
Tow. N. Sobol

Przewodniczący Komitetu Wykonawczego , 
Obwodowej Rady Delegatów Pracujących

w Charkowie
Tow. D. Pisniaszewski

Drodzy Towarzysze!
Z okazji 1 Maja — A\iędzynarodoweqo Święta Mas Pracują­

cych Komitet Wojewódzki Polskiej Zjednoczonej Partii Robotni­
czej i Prezydium Wojewódzkiej Rady Narodowej w Poznaniu 
przesyłają Komitetowi Obwodowemu Komunistycznej Partii 
Ukrainy, Komitetowi Wykonawczemu Obwodowej Rady Delega­
tów Pracujących w Charkowie oraz wszystkim ludziom pracy 
Charkowskiego Obwodu serdeczne pozdrowienia i jak najlepsze 
życzenia.

W tradycyjne Święto 1-Maja — dając wyraz uczuciom brater­
stwa i solidarności międzynarodowej, lud pracujący Wielkopolski 
po raz 17 w odrodzonej Ojczyźnie manifestować będzie swoje 
całkowite poparcie dla walki o pokój, o zaprzestanie doświad­
czeń z bronią termojądrową, o powszechne i całkowite rozbro­
jenie, o stworzenie strefy bezatomowej. Wyrażamy pełne popar­
cie dla pokojowych inicjatyw ZSRR i krajów socjalistycznych, 
zmierzających do odprężenia międzynarodowego.

Z roku na rok krzepnie i pogłębia się przyjaźń między ludźmi 
pracy naszych województw. Ze szczerego serca życzymy wszyst­
kim ludziom pracy Charkowskiego Obwodu dalszych osiągnięć 
w realizacji programu budowy komunizmu uchwalonego przez 
XXII Zjazd KPZR.

Niech żyje i pogłębia się jedność państw socjalistycznych!

Dokończenie na str. 3
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Pomnik 3. £u.ka&lawiezcL uf “Kroinia Pierwszomajowa Moskwa
Dalekopisem agencji „Howos^i

„Niech żyje 1 Maja — dzień międzynarodowej solidarnoś­
ci ludzi pracy, dzień jedności i braterstwa robotników 
wszystkich krajów”. Ta odezwa widnieje na czerwonych 
transparentach i płótnach rozpostartych nad ulicami i zdo-' 
biących ściany moskiewskich domów. W stolicy kraju ra­
dzieckiego niepodzielnie panuje duch świątecznego ożywie­
nia.
Girlandy różnobarwnych ża 

rowek zawisły nad szerokimi 
alejami stolicy. Na gmachach 
pojawiły się fantastyczne figu

OAS wzmaga terror
W wielkich miastach Algierii na­

dal płynie krew, gangsterzy z 
OAS masakrują ludność algierską 
i niszczą jej dobytek, sytuacja po­
garsza się z każdą chwilą.

Ludność algierska — kontynuuje 
APS — pozbawiona jest jakiejkol­
wiek obrony. Algierczycy zmusze­
ni są do opuszczenia dzielnic eu­
ropejskich i szukania schronu w 
dzielnicach algierskich. Dzielnice 
te są obecnie przepełnione. Lud­
ność, która się do nich przeniosła, 
jest bezrobotna. FI.N musi obe­
cnie nie tylko starać się o ochro­
nę życia Algierczyków, ale rów­
nież o utrzymanie bezrobotnych. 
Pod kierownictwem FLN rozwija 
się też szeroka akcja solidarno­
ściowa narodu algierskiego. (PAP)

W kwietniu minęła 80 rocznica 
śmierci Ignacego Łukaszewicza 
twórcy przemysłu naftowego w 
Polsce wynalazcy lampy nafto­
wej i destylacji ropy, założycie­
la pierwszej w świecie kopalni 
ropy pod Krosnem. Na zdjęciu: 
pomnik wielkiego Polaka w 

Krotnie.
CAF — fot. Tymiński

Gen. Kong Le

Mamy tylko jeden cel
Mamy tylko jeden cel — 

stworzenie pokojowego, neu­
tralnego i niepodległego Laosu 
— oświadczył przebywający w 
Moskwie dowódca sił zbroj­
nych legalnego rządu Laosu 
gen. Kong Le. w wywiadzie 
udzielonym przedstawicielowi 
„Komsomolskiej Prawdy”. Ist­
niejące porozumienie trzech 
książąt w sprawie rozejmu jest 
stale naruszane przez stronę 
przeciwną — powiedział on.

W ostatnich czasach — o-
świadczył generał schwy-
taliśmy olbrzymią liczbę szpie 
gów i dywersantów. Na na­
szym niebie bez ustanku latają 
amerykańskie samoloty odrzu­
towe. Wszystko to stoi w ja­
skrawej sprzeczności z zapew­
nieniami kół rządzących USA, 
jakoby pragnęły one jak naj­
szybszego ustanowienia pokoju 
w Laosie. (PAP)

Agencja
Fotografii Kolorowej
Robotnicza Spółdzielnia Wydaw­

nicza „PRASA” zorganizowała z 
dniem 1 lutego br. Agencję Foto­
grafii Kolorowej, mającą siedzibę 
w Warszawie przy ul. Okopowej 
58'72.

Agencja Fotografii Kolorowej 
jako jedyne w Polsce laborato­
rium tego typu
• wykonuje zdjęcia i reportaże 

na kolorowych materiałach fo­
tograficznych z importu,

• prowadzi laboratorium obróbki 
fotograficznej materiałów kolo­
rowych w zakresie: wykonywa 
nia odbitek kolorowych oraz 
diapozytywów do reprodukcji 
poligraficznej,

• wykonuje usługi w 
fotografii kolorowej,

• realizuje zamówienia

dziedzinie

pracy instytucji
wszelkich usług w 
fotografii kolorowej,

zakładów 
dotyczące 
dziedzinie

• na życzenie klienta wysyła fo­
toreportera do zakładu pracy,

• wykonuje zdjęcia eksponatów 
nadesłanych,

• gwarantuje wysoką jakość u- 
sług i terminowe wykonanie.

Agencja Fotografii Kolorowej 
zapewnia wysoki poziom materia­
łom ilustracyjnym katalogów, pro 
spektów, ulotek, /tp.

Stosowanie fotografii kolorowej 
gwarantuje lepszy poziom i więk
sze efekty. K3961

Wmurowanie aktu erekcyjnego 
pod wielką inwestycją na Wiśle
We Włocławku przewodniczący Komisji Planowania przy 

Radzie Ministrów Stefan Jędrychowski w obecności przed­
stawicieli KC PZPR i CUGW oraz miejscowych władz wo­
jewódzkich dokonał 28 ubm., uroczystego wmurowania aktu 
erekcyjnego pod stopień wodny i hydroelektrownię na

ry świetlne wykonane przez 
pomysłowych elektrotechni­
ków. Pobudowano tymczasowe 
estrady dla orkiestr — trady­
cyjnych koncertów pod gołym 
niebem. Wystąpią tu zawodo­
wi artyści i amatorzy, a dźwię 
ki muzyki tanecznej zaproszą 
chętnych do tańca. 1 maja o- 
tworzą swe gościnne progi dla 
mieszkańców miasta liczne mo 
skiewskie parki kultury i wy­
poczynku.

Tegoroczne święto pierwszoma­
jowe różni się od poprzednich: 
Zjazd Komunistycznej Partii u- 
chwalił plan zbudowania komu­
nizmu w ZSRR. Przemysł Związ­
ku Radzieckiego rozwija się już 
w przyspieszonym tempie dwu­
dziestolatku W ciągu pierwszych 
czterech miesięcy po XXII Zjeź­
dzić KPZR przemysł radziecki wy 
produkował dwa razy więcej niż 
w ciągu całej pierwszej pięciolat­
ki, więcej niż za cały rok 1950. W 
porównaniu z 1 kwartałem 1961 ro 
ku plan produkcji przemysłowej 
w 1 kwartale br. wzrósł więcej 
niż o 9 procent.

Mieszkańcy Moskwy kroczą 
w pierwszych szeregach bu­
downiczych komunizmu.

Wiele zrobiono dla piękne­
go wyglądu miasta. Mieszkań­
cy uporządkowali otoczenie 
domów, wysadzili drzewka, u-

panuje radosny i przedświąteczny 
nastrój.

Niedziela, 29 bm. była dniem 
pracy. Rząd Związku Radziec­
kiego na prośbę ludności prze 
sunął dzień świąteczny na po­
niedziałek. Tak więc społeczeń 
stwo radzieckie świętuje w 
całym kraju trzy dni pod 
iząd, to jest 30 kwietnia oraz 
1 i 2 maja.

M. BIELAWSKI

Tydzień Przyjaźni 
Hiemiecko-Radzieckiej

Tydzień Przyjaźni Niemiecką 
Radzieckiej, który tradycyjnie 
chodzony jest co roku w NRo w 
bieżącym roku odJbędzie się w 
dniach od 7 do 14 maja, pod 
słem dalszego umacniania bratem 
skiej przyjaźni między narodat^ 
Związku Radzieckiego i NRD, 
ganizatorami tygodnia przyjażnj 
są Centralny Zarząd Towarzystw 
Przyjaźni Niemiecko-Radzieckiej 
(DSF) oraz Krajowa Rada Fronty
Narodowego.

Jak oświadczył piątek m
konferencji prasowej w Berling 
sekretarz zarządu (DSF) Heut®. 
haus, w czasie trwania tygodnia, 
z NRD wyjedzie do Moskwy 
ciąg przyjaźni, którego uczestni.
cy przodownicy pracy, d®*,

Wiśle największą w obecnym pięcioleciu tego rodzaju
inwestycję w Polsce.
W uroczystości wziął udział 

charge d’affaires Związku 
Radzieckiego w Polsce — 
G. Paszczenko. Nowa inwesty­
cja stanowić będzie pierwszy 
z 9 podobnych obiektów, które

Herman Titow 
w USA

W niedzielę wieczorem przy 
był do Nowego Jorku na po­
kładzie samolotu Tł-18 radziecki 
pilot kosmonauta Herman Ti­
tow. Weźmie on udział w roz­
poczynającej się w Waszyng­
tonie w dniu 1 maja, sesji 
międzynarodowe! komisji do 
badania przestrzeni kosmicz­
nej.

Na lotnisku nowojorskim Ti- 
towa powitał ambasador ra­
dziecki w Waszyngtonie A. Do 
brynin oraz przedstawiciele 
dyplomatyczni Związku Ra­
dzieckiego w USA. Na lotni­
sko przybyło także setki 
przedstawicieli prasy amery­
kańskiej i zagranicznej, wielu 
fotoreporterów i operatorów 
filmowych. Po przybyciu do 
Nowego Jorku mjr Titow o- 
świadczył, że podczas pobytu 
w USA zamierza spotkać się 
z kosmonautą amerykańskim 
pułkownikiem Johnem Glen- 
nem,

W dniu wczorajszym mjr Ti­
tow zwiedził na zaproszenie 
tymczasowego sekretarza ge­
neralnego ONZ U Thanta sie­
dzibę Narodów Zjednoczo­
nych.

Koce z anilany 
lżejsze i tańsze

Zakłady Przemysłu Wełnianego 
w Skoczowie wyprodukowały 
pierwszą próbną partię ponad 100 
koców z włókna wełnopodobnegc 
— anilany, mieszanej pół na pół 
z wełną. Koce wyprodukowane w 
10 różnych, nowoczesnych kolorach 
i wzorach okazały Się lżejsze i 
cieplejsze od czysto wełnianych. 
Przewiduje się, że również cena 
ich pędzie niższa.

W tym roku skoczowskie zakła­
dy zamierzają w dalszym ciągu 
prowadzić eksperymenty, w celu 
zwiększenia liczby kolorów, wzo­
rów oraz poprawy jakości produk­
cji koców z anilany, a w roku 
przyszłym podjąć już ich normal­
ną produkcję.

Redakcja „Głosu Wielkopolskiego” zatrudni za­
raz korektorkę z odpowiednimi kwalifikacjami. 
Wykształcenie co najmniej średnie. Zgłoszenia w 
sekretariacie redakcji — ul. Grunwaldzka 19, II 
piętro, pok. 61, w godz. 11—16.

rządzili klomby... Wystarczy
powiedzieć, że w jedną tylko 
z przedmajowych niedziel w 
pracach przy uporządkowaniu 
i zazielenieniu miasta pracowa

Po aresztowaniu Salana

Dzisiaj na czele OAS
PAUL GARDY (generał), były 

inspektor Legii Cudzoziemskiej.

łącze kulturalni i społeczni zwio. 
dzą szereg miast Związku R> 
dzieckiego. Do NRD przybędzie nj 
gościnne występy Państwowy Sy. 
beryjski Chór Ludowy. W ealej 
Niemieckiej Republice Demokra- 
tycznej odbędą się spotkania j 
odczyty poświęcone osiągnięciom
państwa radzieckiego.

Częsty gość Salana
gdy ten 
„swojej 
Jeden z 
puczu z

okresie,
oczekiwał na nadejście

na uwaga ’ 
popularyzacji

poświęcona
Szczegół.

zostanie
przodujących do.

godziny’* Madrycie.
głównych organizatorów 
2? kwietnia 1961 r. ska-

świadczeń pracy radzieckich no­
watorów. (PAP)

zany zaocznie na karę śmierci. 
Następca — po aresztowaniu 
Jouhauda — na stanowisko szefa 
OAS na okręg Oranu, po areszto­
waniu Salana — aktualny przy­
wódca OAS.

ANTOINE ARGOUD (pułkownik) 
— były szef sztabu Mas.su, uczest­
nik kolejnych buntów i puczów. 
Skazany na śmierć ucieka do 
Hiszpanii, gdzie przebywa w 
tzw. „rezydencji strzeżonej”. 
Ucieka z niej nie bez życzliwej 
pomocy swych hiszpańskich o-
piekunów. Należy 
twa OAS na okręg

YVES GODARD 
były szef służby

do kierownic- 
Oranu.
(pułkownik) — 
bezpieczeństwa

powstaną na kaskadzie dolnej 
Wisły. Budowla — złożona z 
zapory wodnej, jazu, śluzy o- 
raz elektrowni wodnej koszto­
wać będzie 1,8 mld. zł. Koszty 
te — jak wynika z orientacyj­
nych obliczeń — zamortyzuje 
się w ciągu zaledwie kilku lat. 
Hydroelektrownia mieć będzie 
moc 160 Megawatów. Budowa 
potrwa do 1967 roku.

Dokonując aktu wmurowa­
nia aktu erekcyjnego, Stefan 
Jędrychow.ski omówił gospo­
darcze znaczenie tej i innych 
inwestycji wodnych dla pol­
skiego przemysłu, rolnictwa i 
transportu. Podkreślił też du­
żą pomoc, jakiej w przygoto­
waniu włocławskiej inwesty­
cji udzielił nam Związek Ra­
dziecki. (PAP)

„Ziinnowojenna“ 
sesja Rady CENTO
W poniedziałek przed południem 

rozpoczęła się w Londynie sesja 
rady agresywnego bloku CENTO 
z udziałem ministrów spraw zagra 
nicznych państw członkowskich.

Przemówienia powitalne premie­
ra Macmillana i brytyjskiego mi­
nistra spraw zagranicznych lorda 
Home utrzymane były w tonie „zi­
mnej wojny”. Blok CENIt), ich 
zdaniem, „odgrywa bardzo ważną 
rolę w obronie wolnego świata”. 
Lord Home oświadczył wręcz, iż 
„sojusz nasz jest czymś więcej niż 
ugrupowaniem militarnym”.

Na poniedziałkowym posiedze­
niu Rady CENTO w tym samym 
duchu przemawiał sekretarz sta­
nu USA Rusk. Usiłując usprawie­
dliwić wznowienie przez USA do­
świadczalnych eksplozji nuklear-
nych atmosferze powtórzył
znany chwyt propagandy amery­
kańskiej, jakoby Stany Zjedno­
czone zmuszone były do podjęcia 
tej decyzji. Dodał on jednocześ­
nie, iż rząd USA nadal uważa, że 
rokowania w sprawie zaprzestania 
doświadczalnych eksplozji nuklear 
nych powinny być kontynuowane.

Grunt to reklama
„Reklama jest dźwignią handlu” 

— brzmi znany wszystkim zwret. 
Niewątpliwie kierowali się nim 
również handlarze nowojorscy, 
którzy na wielkiej licytacji, obok 
rękopisów Mozarta, Beethovena, 
Mendelssohna i innych wybitnych 
postaci zgromadzili również „pa­
miątki” związane z pierwszym 
kosmonautą amerykańskim, Glen- 
nem.

Wśród tych „pamiątek” znalazł 
się m. in. kwit podpisany przez 
Glanna za dostarczenie mu ben­
zyny do samochodu oraz list do
warsztatu remontowego. któ-
rym przyszły kosmonauta pisze, 
że po gruntownej reparacji na­
dal w jego samochodzie psują się
generator, 
części.

„Pamiątki”

akumulator inne

kupione. (PAP)
te zostały jednak

ło ponad 350 
kańców.

Wiele tysięcy 
pierwszomajowe

tysięcy miesz-

rodzin obchodzi
święto w nowych,

wygodnie urządzonych mieszka-
niach: budowniczowie również
współzawodniczyli, aby jak naj­
więcej powierzchni mieszkalnej 
przekazać do użytku przed 1 maja.

Już na wiele dni przed pierw­
szomajowym świętem w Moskwie

Oświadczenie 
Prezydium OKP

Prezydium Ogólnopolskiego 
Komitetu Pokoju wydało o 
świadczenie w sprawie pod­
jęcia przez USA eksplozji ato­
mowych na Pacyfiku. Oświad­
czenie głosi m. in.:

Społeczeństwo polskie z oburze­
niem przyjęło wiadomość o wzno­
wieniu przez Stany Zjednoczone 
eksplozji atomowych na Pacyfi­
ku. Żadne motywy nie usprawie­
dliwiają tej antyhumanitarnej i 
antypokojowej decyzji władz a- 
merykańskich. Krok ten nie służy 
odprężeniu sytuacji międzynaro­
dowej, którego tak pragną wszy­
stkie narody; godzi on w założe­
nia rokowań genewskich w spra­
wie powszechnego i całkowitego 
rozbrojenia.

Społeczeństwo polskie, polski 
ruch pokoju, dołącza swój głos 
do fali protestów, jaka ogarnęła 
narody świata, żądającej przerwa­
nia przez USA eksplozji nuklear­
nych i zawarcia układu o zakazie 
wszelkich wybuchów atomowych, 
w imię dobra ludzkości i pokoju 
światowego. (PAP)

w Algierze. Po puczu kwietnio­
wym „zniknął”. Otrzymał dwu­
krotnie zaoczny wyrok śmierci. 
Uważany za jednego z głównych 
przywódców OAS.

JEAN GARDE8 (pułkownik). 
Specjalista od „akcji psycholo­
gicznej”, przyjaciel Ort i za w 
czasie buntu ultrasów z 24 stycz­
nia 1960 r. Po puczu z kwietnia 
1961 r., którego by! uczestnikiem, 
skazany zaocznie na karę śmier-

ROLAND VAUDREY (Pułkownik).
Po kwietniowym puczu, któ-
rym uczestniczył, został areszto­
wany i skazany na 10 lat więzie­
nia. W 4 dni po wyroku A ieka

więzienia „Sante”. ywa
ważną rolę w algierskim okręgu 
OAS.

JEAN-JACQUES SUSINI jest 
cywilem. Nie ukrywa swoich fa­
szystowskich przekonań. Ten 
przywódca organizacji „Jeune 
Nation” wie czego chce, jego pro­
gram jest jasny i sprecyzowany. 
Jest teoretykiem francuskiej od­
miany nazizmu. Uważany jest za 
jednego z najbardziej niebezpiecz­
nych przywódców politycznych 
OAS. (jr)

Specjalny oddział 
wojsk USA

Jak donosi agencja Associated 
Press, szef sztabu lotnictwa woj. 
skowego USA, generał Curtis Le. 
may oświadczył, że w amerykań­
skiej bazie lotnictwa wojskowego 
w stanie Floryda utworzony zo- 
stał specjalny oddział wojsk USA 
do zwalczania partyzantów. Od. 
dział ten, którego kryptonim 
brzmi „Jungle Jim”, uzbrojony 
będzie m. in. w specjalne bom- 
by ogłuszające. „Gdy bomby ta- 
kie zrzuci się z samolotu w dżup. 
glach Wietnamu Południowego - 
pisze korespondent AP — ukrywa­
jącym się tam partyzantom pękną 
bębenki w uszach”. Ten specjal­
ny oddział liczyć będzie na dzień 
30 czerwca 850 żołnierzy, a w przy­
szłości około 5.000. (PAP)

Również w NRF 
zaniepokojenie nikotyną 
W Bonn odbyło się posiedzenie 

rządu poświęcone zagadnieniom 
zdrowia. Dłuższe expose wygło­
siła minister zdrowia pani Elis»- 
beth Schwarzhaupt, którego więfr 
szą część poświęciła sprawie ra­
portów naukowców całego świa­
ta, wskazujących na związek mię­
dzy paleniem papierosów a powsta 
waniem raka płuc.

Rząd zalecił powołanie specjal­
nej komisji, która ma dokładnie 
przestudiować raporty uczonych 
brytyjskich, amerykańskich i in­
nych poświęcone niebezpieczeń­
stwu palenia papierosów. Po pew­
nym czasie komisja ta ma przed­
stawić swe wnioski rządowi, któ­
ry zadecyduje, czy należy podjął 
oficjalną kampanię antynikotyno­
wą. (PAP)

Minister Oantas popiera
Plan Rapackiego

Prasa meksykańska nadal omawia oświadczenie ministń 
spraw zagranicznych Brazylii, Dantasa, złożone na konfe­
rencji prasowej w Meksyku w czasie niedawnej wizyty ofr 
cjalnej prezydenta Goularta, któremu minister Dantas to- 
warzyszył. Szczególnie prasa podkreśla i cytuje wypowiedź 
ministra Dantasa, w których popiera on rozbrojenie, Flan 
Rapackiego, idee stworzenia stref bezatomowych w Afry^ 
i w Ameryce Łacińskiej.
Między innymi tygodnik 

„Politica” z 15 kwietnia oma-

Nowe domy mieszkalne.
CAF — fot Uchymiak.

wia poparcie Dantasa dla Pla' 
nu Rapackiego, dążenie Bra­
zylii do przekształcenia Ame­
ryki Łacińskiej w strefę bez­
atomową. Dantas — zaznacza 
„Politica” — gorąco poparł tez 
ideę podpisania paktu nieagre­
sji między państwami NATO, 
a państwami Układu War­
szawskiego. W sprawie 
troli rozbrojenia „Polińca, 
cytuje następującą wypowie^ 
Dantasa: „o ile wszelkie roz­
brojenie powinno być kontro­
lowane. o tyle kontrola 
rozbrojenia oznacza interwen­
cję”.

„Siempre” z 25 kwietnia cy­
tuje wypowiedzi Dantasa, P0^ 
kreślając jego opinię co 
stosunków Brazylii z krajab11 
socjalistycznymi: „Brązy1*’
jest bardzo zainteresowa0’ 
handlem z krajami socjalisty 
nymi. Musimy w odpowiedni® 
stopniu rozszerzyć nasz 
port i nasz import, bo nie wo1' 
no nam wykluczać w han® 
z nami żadnej strefy. Czyni®*- 
więc wszelkie wysiłki, żeW 
utrzymywać stosunki handl^ 
we ze wszystkimi kraja^ 
Tempo rozwoju handlu śWw 
ta socjalistycznego jest 
szybsze: 6 procent wobec ’• 
procent na Zachodzie”.

Mas.su
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już n-gi raz święcimy Pierw- 
Maja — międzynarodowe 

święto klasy robotniczej — 
uchwalone przez I Kongres 
II Międzynarodówki w 1889 
roku. Polska klasa robotnicza 
podjęła hasło świętowania 
1 Maja w 1890 roku. Od tej 
pory przez długie lata 1 Ma­
ja był świętowany uroczyście, 
niejednokrotnie znaczony 
krwią robotniczą, w walkach 
i policją, żandarmerią czy 
wojskiem. Na zdjęciu: foto­
kopia strony tytułowej nume­
ru majowego „Przeglądu Ro­

botniczego" (1900 rok)
Fot. — CAF

1900 r
X Plenum a rolnictwo

SW1ET0 »E Remonty: kto i jak
iwo MMWY /ta«uwe KMTamr 

wmwwcrwo WCYMM1 PeWRACYi W OeUJTM P9UWU i M dTW. 
Robotnicy i robotnice, gierwszcgo maja!

echnika to wielkie słowo. W obliczu słowa 
„technika”, określenie „śrubka” brzmi ni­
kczemnie. A jednak nie ma wielkiej techniki 
bez małej śrubki oraz bez tych, co to wiedzą 

gdzie i jak ją wkręcić. Dlatego problem: kto i jak ma 
remontować maszyny, które społeczeństwo za ciężką

zować tzw. profil szkół rolni­
czych województwa i dokonać 
niezbędnych zmian, ewtl. zor­
ganizować nowe szkoły mecha

forsę kupuje przemysłowi i rolnictwu — ma 
znaczenie.
Proponuję przyjrzenie się 

naprawom maszyn rolni-
czych. Według danych, 
zebraliśmy, sytuację w 
sie remontów na wsi

10

spore

jakie 
zakra- 
można

TRUDNE DNI
by zwięźle scharakteryzować 
tak: maszyny rolnicze napra­
wia się u nas NIECHĘTNIE 
— DŁUGO — DROGO — NIE 
DBALE.

Z dziennika instruktora KW PPH (ii)

Autor dziennika w 1945 roku przyjęty zo­
stał do Polskiej Partii Robotniczej. Od 1946 
roku po dzień dzisiejszy jest pracownikiem 
Komitetu Wojewódzkiego Partii w Poznaniu. 
W tygodniku Polityka w dniu 31 marca 1962 
ukazały się również fragmenty jego dzienni­
ka pt. „Od Referendum do Wyborów”. Dzi­
siaj publikujemy drugą część fragmentów 
dziennika, zatytułowaną „Trudne dni”.

pie sprawy jednolitego frontu 
były sprawami obu partii, a 
sprawy ideologiczne mogły je­
szcze pozostać w każdej par­
tii z osobna, obecnie jest to 
niemożliwe. Jaka byłaby jed­
ność, gdyby zeszli się ludzie 
o przeciwstawnych platfor-

października 1947 r. —
PSL-owcy w powiecie kościań 
skim, po ucieczce Mikołajczy­
ka uprawiają cichą propagan­
dę, że wkrótce będzie wojna. 
Członkowie partii nie słucha­
ją tych bzdurnych plotek, tyl­
ko oczyszczają z elementów 
PSL-owskich rady narodowe, 
gminne spółdzielnie, urzędy 
itp.

5 listopada 1947 r. — W wie 
lu rozparcelowanych mająt­
kach świnie, kury kręcą się 
koło pałaców, pobudowano 
szopki, gnojowniki. zniszczono 
częściowo parki, ogrody za­
rośnięte chwastami. Straszny 
to obraz. Parcelanci nie mogą 
zrozumieć, że trzeba to szano­
wać, nie dla obszarnika za­
chować, ale dla siebie. Prze-

cięż te wszystkie pałace, par­
ki wybudowane zostały kosz­
tem krwi i potu służby fol­
warcznej.

22 Juty 1918 r. — Po rozmo­
wie z I sekretarzem KW PPR 
zrozumiałem, na czym polega 
tak zwane sekciarstwo, że wal 
ka z prawicowymi elementa­
mi PPS nie może być walką 
z całą PPS. To jest prawda, 
ponieważ wspólnie z towarzy­
szami z PPS przeprowadzaliś­
my reformę rolną, uruchomi­
liśmy i rozwijamy przemysł, 
stoczyliśmy wielką walkę po­
lityczną z PSL. To przecież 
była szkoła, można było w 
praktyce dostrzec wspólne na­
sze 'działania. Obecnie wcho­
dzimy w nowy etap rozwojo­
wy. Jeżeli w poprzednim eta-

mach ideologicznych?
1 maja 1948 r. — 

przybrało odświętną 
Tłumy ludzi tworzyły 
wielką rodzinę. Place, 
parki, domy przybrane

Miasto 
szatę, 
jedną 
ulice, 

flaga-
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Dokończenie ze str. 1
Niech żyje Komunistyczna Partie Związku Radzieckiego — 

partia budowniczych komunizmu.
Niech żyje i umacnia się przyjaźń i braterska współpraca mię y 

naszymi województwami.
Niech się święci 1-Majal

mi, chorągiewkami. Naród ma 
nifestował. Oklaski, okrzyki: 
„Niech żyje PPR”.

Do trybuny podbiega mała 
dziewczyka, rzuciła kwiatek i 
zawołała głośno: „Tata też jest 
w partii”.

10 maja 1948 r. — Na temat 
jedności PPR i PPS w terenie 
filozofuje się. Reakcja obawia 
się jedności organicznej, bo 
rozumie doskonale, że ogrom­
nie wzrośnie autorytet klasy 
robotniczej — przyszłej zjed­
noczonej partii.

28 lipca 1948 r. — Po ple­
num KC w sprawie socjali­
stycznej przebudowy wsi jest 
szereg różnych opinii w oce­
nie nastrojów politycznych.

Nasza argumentacja jest 
bardzo uboga. Nic więc dziw­
nego, że wśród aktywu coraz 
częściej rozlega się głos, by 
zobaczyć na własne oczy koł-

dziewięć wagonów, dwa tysią­
ce zderzaków, siedem tysięcy 
piast rowerowych itp. Zobo­
wiązania również podjęły 
Główne Warsztaty Kolejowe, 
„Stomil”, „Wiepofana”, tram­
wajarze. Załogi, członkowie 
PPR i PPS wiedzą o tym wy­
konując plan produkcji, 
zwiększając wydajność pracy, 
że jest to najlepsza forma 
służby ideałom, o które wal­
czyć będą w zjednoczonych 
szeregach. Taka jest atmosfe­
ra przedzjazdowa na ziemi 
wielkopolskiej.

15 grudnia 1948 r. — Wczo­
raj wraz z 40-tysięcznym tłu­
mem zebranym przed Colle­
gium Minus żegnałem odjeż­
dżających delegatów na Kon­
gres Jedności Partii Robotni­
czych. Jesteśmy w jednej par-

Niechętnie

Przykład pierwszy z brzegu. 
POM Tarnowo Podgórne. 

Wykorzystanie naprawczej mocy 
produkcyjnej wahało się tam (1961 
rok) w granicach 3—65 proc. To­
karnie nie były wykorzystane w 
ogóle. Sporą część mocy produk­
cyjnej poświęcono produkcji u- 
bocznej. Nie jest w Tarnowie prze 
strzegana zasada pierwszeństwa
wykonywania remontów dla 
nictwa.

Przykład krańcowy: POM 
ścian. Jego kierownictwo tak

rol-

Ko- 
gor-

nwie zajęło się produkcją ubocz­
ną, iż wkrótce zmajoryzowała 
ona... podstawową. Warsztat na­
prawczy stał się wytwórnią. Epi­
log: formalna likwidacja POM-u.

tii Polskiej Zjednoczonej
Partii Robotniczej. Dziś wiel­
kie i uroczyste święto.

FELIKS SIEMIANKOWSKI

Konkurs TRZZ

chozy. Idea 
produkcyjnej

spółdzielczości 
jest słuszna,

Przewodniczący Prezydium WRN 
w Poznaniu 

Ft. Szczerbal

I sekretarz KW PZPR 
w Poznaniu 
Jan Szydlak

Do Komitetu Wojewódzkiego 
Socjalistycznej Partii Jedności Niemiec 

w Cottbus
2 okazji 1 Maja — Święta Międzynarodowej Solidarności Mas 

Pucujących Komitet Wojewódzki Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej w Poznaniu przesyła Komitetowi Wojewódzkiemu 
Socjalistycznej Partii Jedności Niemiec i ludziom pracy woje­
wództwa cottbuskiego serdeczne, proletariackie pozdrowienia.

W tegorocznym Święcie 1-Maja masy pracujące Wielkopolski 
oędą manifestowały zdecydowaną wolę walki o pokój, o po- 
wszechne i całkowite rozbrojenie, o zakaz doświadczeń z bronią 
•♦omową i wodorową, o pokojowe rozwiązanie problemu Niemiec.

Lud Wielkopolski wyraża pełne poparcie dla konsekwentnej 
jaką naród Niemieckiej Republiki Demokratycznej prowadzi 

Pr«ciwko zachodnioniemieckim militarystom i rewizjonistom, 
kłor*y stanowią główną przeszkodę dla odprężenia sytuacji 
* Europie i zagrażają żywotnym interesom Polski i Niemieckiej 

ePubliki Demokratycznej.
c roku na rok krzepnie i pogłębia się

Mszymi zaprzyjaźnionymi województwami. , ,
Z całego serca życzymy ludziom pracy waszego wojewo z 

7® nowych osiągnięć w budownictwie społeczeństwa socjali- 
"ycznego, w walce o pokój oraz w dalszym umacnianiu przyjaźni 
1 *spółpracy między naszymi zaprzyjaźnionymi województwom!.

Niech żyje i pogłębia się jedność państw socjahsłycznyc .
iech żyje i umacnia się przyjaźń i braterska wspo praca 

'S- naszym' województwami I 
N’ech się święci 1-Majal

współpraca między

I sekretarz KW PZPR 
w Poznaniu 
Jan Szydlak

Z okazji Święta 1 Maja Komitet Pozńaniu wystosował 
Zjednoczonej Partii Robotnictej w knnsuiatów Związku 
depesze z serdecznymi życzeniami o Poznaniu. Cze- 
Soejalistycznych Republik Radzicc ’ Szczecinie i Nie- 
thosłowackiej Republiki Socjalistyczn J rocjawiu.
Oleckiej Republiki Demokratycznej we . Vowiatowego 

Otrzymaliśmy ponadto życzenia 1 - Poznaniu — dla 
Komitetu Stronnictwa Demokratyczn * Wojewódzkiego
J^ystkich ludzi pracy, życzenia nlu - dla mło-
Swiązku Młodzieży Socjalistycznej w r Nauczyciel-
dzieży i życzenia Oddziału Miejskiego 
stwa Polskiego — dla nauczycieli.

lecz jej realizacja jest bodaj­
że najtrudniejszym obecnie 
odcinkiem w pracy partyjnej.

5 października 1948 r. — 
Trójki w terenie działają. Co­
raz więcej dokonuje się zmian 
kadrowych.

Należy przyznać się do po­
pełnionego błędu, ale dlacze­
go nieraz towarzysze przyzna­
ją się nawet do nie popełnio­
nego błędu?

8 października 1948 r. — Po­
płoch z powodu natychmiasto­
wej kolektywizacji — jak zro­
zumiała wieś — pociągnął za 
sobą szereg ujemnych zjawisk 
gospodarczych jak m. in. nad­
mierna podaż bydła, niechęć 
do hodowli świń i ubój „na 
zapas”, brak zapotrzebowania 
na kredyty i nawozy sztuczne.

5 listopada 1948 r. — Wy­
jeżdżasz w teren na kilkana­
ście dni, wracasz i widzisz w 
niegdyś zrujnowanej hali fa­
brycznej ruch, słyszysz dźwięk 
obrabiarek, tokarek, słyszysz 
symfonię tworzenia. Z dumą 
wówczas patrzysz na rodzące 
się dzieło, na to, co prości lu­
dzie mogą zdziałać przy wła­
dzy robotniczo-chłopskiej. Za­
stanawiam się, jak ująć życie 
partyjne. Nieraz wydaje się 
szare, monotonne, jak ująć 
gorące słowa, twórcze myśli, 
rodzące się na zebraniach.

27 listopada 1948 r. — Apel 
górników „Zabrze-Wschód” zo 
stał z entuzjazmem przyjęty 
przez załogi poznańskie. 
Wzmożoną pracą produkcyjną, 
nowymi sukcesami pragną 
uczcić święto polskiego ruchu 
robotniczego — Kongres Zjed­
noczeniowy Partii Robotni­
czych. Załoga zakładów Ce­
gielskiego postanowiła wyko­
nać ponad wyznaczony plan 
do końca br. pięć parowozów,

na wspomnienia
związku z przypadający­
mi na rok bieżący rocz­
nicami: 40-lecia związku 
Polaków w Niemczech,

i 25-lecia walk o szkołę polską na 
| ziemiach zachodnich i północnych 
] oraz 20 rocznicę PPR — Rada Na- 
| czelna TRZZ wspólnie z Komisją 
• Koordynacyjną Instytutu Zachod- 
| niego oraz Związkiem Literatów 
l Polskich ogłasza konkurs na pra- 
। cę dokumentacyjno-pamiętnikar- 
। ską. Organizatorzy pragną w ten 
' sposób zebrać materiał dokumen- 
। talny z dziejów walk o polskość 

■ ziem nadodrzańskich i nadbałtyc- 
• kich, a obrazujący walkę o ich 
■ zagospodarowanie po wyzwoleniu.

Konkurs nosi tytuł: „Moje 
wspomnienia związane z działal-
nością 
ziemiach
nych”. '

społeczno-polityczną na
zachodnich północ-

Tematyka prac dotyczyć
powinna spraw związanych z wal­
ką o szkołę polską i oświatę pod 
panowaniem niemieckim, z walką
przeciw germanizacji okresie
międzywojennym i II wojny świa­
towej, walkami powstańczymi i 
plebiscytowymi w latach 1919/21, 
z działalnością Związku Polaków 
w Niemczech a także innych or­
ganizacji ruchu polskiego, wresz­
cie z walkami o wyzwolenie a 
następnie o umacnianie władzy 
ludowej.

Wspomnienia powinny być osnu 
te na tle autentycznych wydarzeń 
i — w miarę możności — ilustro­
wane dokumentami. Należy nad­
syłać prace nie publikowane nig 
dzie uprzednio.

Warunki konkursu przewidują 
następujące nagrody: 1-25 tys zł; 
dwie II — po 15 tys. zł, oraz trzy 
III — po 10 tys zł; ponadto przy­
znane będą wyróżnienia, zwłasz­
cza dla prac, opatrzonych odpo­
wiednią dokumentacja (fotokopie, 
komplety lub oddzielne numery 
pism wychodzących w okresie obję 
tym wspomnieniami itp.).

Objętość prac nie może być 
mniejsza niż 50 stron normalnego 
maszynopisu; prace mniejsze bra­
ne będą pod uwagę tylko w przy­
padku, gdy nadesłane materiały 
stanowić będą szczególnie cenną 
v rtość historyczną.

Prace opatrzone godłem wraz z 
zalakowaną kopertą, zawierającą 
nazwisko autora i dokładny adres, 
nadsyłać należy listem poleconym 
na adres sekretariatu Prezydium 
Rady Naczelnej TRZZ — Warsza­
wa Al. Jerozolimskie 47. Termin 
nadsyła-ia prac upływa 1. III. 1963 
roku. (w)

Długo
ft/A a 4 Jarocin miał wyremon- 
I ^ZłVI tować pewną partię płu­
gów do marca ubiegłego roku; nie 
były one gotowe w lutym roku 
bieżącego. POM Tarnowo Podgór­
ne przekazaną przez PGR Wiel­
kie mlocarnię, która miała być 
naprawiona do listopada — prze­
trzymał do lutego br.

Inne dane: warsztat remonto­
wy PGR Pokrzywno naprawiał 
„Zetora” 26" godzin, podczas gdy 
odpowiednie normy przewidują 
na to godzin 160. POM Tarnowo 
Podgórne grzebał się przy napra­
wach „Ursusów” po 388 godzin 
przy normie 180.

Drogo

Przeciętnie remont kapitalny 
traktora określonego typu 

powinien kosztować w większych 
warsztatach 13.610 zł, tak wyliczy­
li spece z Ministerstwa Rolnic­
twa. W Pokrzywnic za tę robotę 
brali 22.176 zł, w Tarnowie 27.600 
zł, ale padały tam również rekor­
dy w wysokości 51.000 złotych za 
naprawę jednego ciągnika.

Niedbale

Kółka rolnicze powiatu jaro­
cińskiego (a poza tym — 

którego nie?...) zgłaszały skargi na 
niedbałe wykonywanie remontów 
przez tamtejszy ośrodek maszyno­
wy. Ujawniono także dość szcze­
gólne praktyki: po prostu do spe­
cyfikacji czynności naprawczych, 
wpisywano w POM-ie prace, które 
nie były wykonane. Oficjalna kon 
trola wr pełni potwierdziła za­
rzuty.

A przyczyny? Być może, o- 
biektywne, nie do prze-

zwyciężenia trudności? 
śnie, że nie.

Wła-

Zacznijmy zresztą od przy­
czyny, którą można by okre­
ślić ewentualnie mianem o- 
biektywnej; od sytuacji ka­
drowej placówek napraw­
czych Otóż jedynie 30 proc, 
personelu warsztatów remon­
towych, który powinien mieć 
wykształcenie techniczne, isto 
tnie je posiada. Odczuwamy 
brak mechanizatorów rolnic-
twa. Jedyny w Polsce tego 
typu Wydział — przy Poli­
technice Poznańskiej — „pro­
dukuje”
szczupłą

co roku bardzo
garstkę specjali­

stów’'). Średnie szkoły rolni­
cze zajmują się w Wielkopol- 
sce: agrotechniką, zootechni­
ką, weterynarią, ogrodnic­
twem, wikliniarstwem, rachun 
kowością rolną, no, jednym 
słowem wszystkim —.... - ------ z wy­
jątkiem mechanizacji rolnic­
twa**). Zdaje się więc, że nie­
zależnie od starań u władz 
centralnych o rozbudowę 
wspomnianego Wydziału Poli­
techniki, pora byłaby zanali-

•) Ale to temat sam dla siebie.
••) Oczywiście, nie ma reguły 

bez wyjątków; w Poznaniu istnie­
je zespół szkół rolniczych, nasta­
wionych na tę rzadką specjalność. 
Ale to mAło, mało!

nizatorskie.
Dopóki tego nie zrobimy, 

większością warsztatów na­
prawczych kierować będą na­
dal zamiast techników — rol­
nicy, albo praktycy na ogoł 
pełni dobrych chęci, pozba­
wieni jednak niezbędnych 
kwalifikacji.

Nie poprawimy także dzia­
łalności warsztatów remonto­
wych. dopóki tolerowana bę­
dzie niska wydajność pracy. 
Szacunkowe ustalanie norm, 
zadawanie dla danej czynno­
ści dwukrotnie większej ilości 
czasu od faktycznie niezbędne 
go, określanie norm (?) P O 
wykonaniu jakiejś roboty — 
oto grzechy główne placówek 
naprawczych przeciwko wzro­
stowi wydajności pracy i pra­
widłowej jej organizacji***). 
Zarazem warto by zbadać, jak 
tam w POM-ach i warszta­
tach naprawczych PGR przed 
stawiają się bodźce, mające 
zapewnić poprawę efektywno 
ści robót.

Remonty będą się też prze­
ciągać, dopóki nie zapewnimy 
warsztatom niezbędnego zao­
patrzenia w tarcicę i części 
zamienne do maszyn; dopóki 
robota w placówkach remon­
towych będzie wykonywana 
sposobem chałupniczym, me­
todą „na zdrowy rozum’’, z 
pominięciem elementów racjo 
nalnej organizacji. W pewnej
mierze 
mocna 
strów

powinna tu być po- 
uchwała Rady Mini- 

z września 1961 r. w
sprawie usprawnienia remon­
tów, gdyby... Tak, gdyby Pre-
zydium WRN wydało 
konieczne zarządzenia
nawcze.

Być może, 
się wówczas 
specjalizację 
POM-owskich

szybciej

do niej

dałoby
przeprowadzić 

warsztatów 
(co projektuje ~

Woj. Zjedn. Przeds. Mechaniz. 
Roin.). Specjalizacja ta miała­
by zapewnić, jak twierdzą po­
mysłodawcy, obniżenie ko­
sztów remontów zarazem
poprawę ich jakości. Zarzą­
dzenia PWRN mogłyby także 
POM-om dopomóc w bardziej 
planowym działaniu; dotych­
czas bowiem dzieje się tak, 
że ośrodek zawiera umowę z 
kontrahentem, np. na remont 
jednego traktora w takim a ta 
kim terminie, w którym lo 
terminie zleceniodawca dostar 
cza trzy maszyny. Po czym 
uskarża się na „przetrzymy­
wanie” ciągników.

Co prawda, nikt jeszcze nie 
potrafi prorokować, kiedy ten 
czy ów traktor odmówi posłu­
szeństwa i będzie wymagał na 
prawy; jednakże objęcie pla­
nowaniem pewnych, dających 
się przewidzieć, prac — wy­
datnie pomogłoby warsztatom 
organizować robotę.

Zależy więc właściwa dzia­
łalność placówek naprawczych 
maszyn rolniczych przede 
wszystkim od s z e-
r e g u p o c 
g a n i z a c
szybciej 
lepiej.

one

pomnieć, 
spizeczne

i ą g n i ę ć or- 
y j n y c h. Im 
nastąpią — tym

PIOTR ZYCKI

więcej, wypada przy- 
iż podobne praktyki 
są z uchwałą Rady Mi-

nistrów z czerwca 1961 r. w spra­
wie zasad normowania pracy.

„Pan Tadeusz" 
po angielsku

Jeszcze w tym roku dwie firmy 
wydawnicze w Nowym Jorku i w 
Toronto wypuszczą na rynek kulę 
garski „Pana Tadeusza” w po­
etyckim przekładzie na język an­
gielski. Tłumaczenia dokonał re­
ktor uniwersytetu Acadia w No­
wej Szkocji w Kanadzie — prof. 
Watson Kirkconell, który juz 
przed wojną przełożył na angielski 
fragmenty poezji Mickiewicza i 
liczne utwory polskich liryków 
Prof. Kirkconell, Kanadyjczyk, 
poeta doskonale władający języ­
kiem polskim, pracował nad prze 
kładem siedem lat. Już po ukoń­
czeniu pracy konsultował tłuma­
czenie z licznym gronem poloni­
stów. Torontońskie wydanie „Pa­
na Tadeusza” ukaże się z inicja­
tywy Kongresu Polonii Kanady) 
skiej. (ZAP)

Niech żyje nieśmiertelna i zwycięska nauka Marksa i Lenina!



Strona 4
| GŁOS WIELKOPOLSKI |

I Współczesny
Don Juan

lasyczny Don Juan był ty­
pem panka, był nie­
określony społecznie. Kia 
syczny Don Juan jedno 

umiał: uwodzić, kochać. W takiej 
konwencji opisano Don Juana na 
dziesiątki sposobów. Przestał
więc być w końcu 
ferackim, a stał się 
ki uwodzicielskiej, 
epoka wzbogacała 
nalazkami”.

bohaterem li- 
medium sztu- 
którą każda 
swoimi „wy-

jowski. Ten łyp teatru co u 
Frischa, dający reżyserowi szansę 
operowania dwoma naraz spo­
sobami wyrazu — racjonalistycz­
nym, intelektualnym (czasem 
wręcz naturalistycznym) i aluzyj­
nym, poruszającym wyobraźnię 
— stanowi niejako specjalność 
Maciejowskiego. Opracował on 
spektakl w najdrobniejszych 
szczegółach. Czuje się w tym
przedstawieniu wszechstronny

Nie zerwał też z tą konwencją
współczesny pisarz szwajcarski 
Max Frisch, który swojego Don 
Juana wyposażył tylko w do­
datkowe hobby: umiłowanie ge­
ometrii. Don Juan Frischa nie 
jest bowiem typem kochliwego 
matematyka, jest Don Juanem, 
którego pasją sportową a re- 
bours są kobiety, geometria na­
tomiast stanowi jakiś daleki mar­
gines.

Frisch nie zerwał więc z tra­
dycją, konwencją itp. Nie przy­
wiązał swojego Don Juana do 
żadnego określonego zawodu, 
nie ograniczył go społecznie. 
Don Juan jest tu sobie nadal 
miłym, czarującym chłopcem, 
który koncentruje w sobie wiele 
cech współczesnych donjuanów, 
będących raczej cynicznymi pod­
rywaczami, niż kontynuatorami 
salonowej gry uczuć.

Frisch zachował jednak ko­
stium historyczny, zachował wiele 
z klasycznego donjuanizmu, 
zwłaszcza w dziedzinie lekcewa-
żenią obiektu miłości
kobieta ma
Toteż można

tu równe
każda 

szanse.
powiedzieć, że

Max Frisch nie podważa niczego 
w naturalnym porządku rzeczy, 
nie podważa niczego w kolej-
ności wypadków, co 
inaczej rozdziela 
ludzkie.

Don Juan Frischa 
wszystkie zewnętrzne 
sycznego bożyszcza 
może tylko bardziej

najwyżej 
charaktery

ma więc 
cechy kła­
pań. Jest 
nieśmiały,

ma swoje powody, aby nie ko­
rzystać ze swych przewag mę­
skich, jest jakby napiętnowany 
przeczuciem mogących się zda­
rzyć przykrych następstw nazbyt 
szerokiego serca i życia na zbyt 
wiele stron. Ten Don Juan jest 
po prostu mądrzejszy od swych 
poprzedników literackich, więcej 
wie o życiu, nie chce korzystać 
ze swych szans. A mimo to — 
mimo całej życzliwości ze strony
autora 
losu.

nie uniknie swojego

Stanie się — jak wszyscy Don 
luani prawdziwi, żyjący na 
prawdę — ofiarą, wpadnie okrut­
nie, „wyjdzie za żonę”, która ma 
za sobą bardzo kłopotliwą prze­
szłość, przepoczwarza się bo­
wiem z pensjonariuszki pewnego 
sławnego domu publicznego w 
wielką damę, piękną i nieczułą. 
Strzeżcie się Don Juani, mówi 
Frisch, to nie wy jesteście owymi 
legendarnymi bożyszczami świa­
ta, ale z was robią bożyszcza, 
wasze otoczenie, świat czynią z 
was Don Juanów.

Sztuka Maxa Frischa, jak widać 
choćby z łych rozważań, jest 
atrakcyjnym materiałem dla te­
atru. Wprowadza nowe granice 
i uzasadnienia czynów. Jest po­
etycka, niemal baśniowa, stwa­
rza inny rodzaj powikłań i kom­
plikacji, przy tym przebiega w 
dziwnej aurze, zmieniającej i kla­
rującej się zwolna, w trakcie 
wielu scen, półtonów, niedopo­
wiedzeń, aluzji. Od baśni do 
groteski, od poetyckiej opowieści 
do nafuralistycznego przyto­
czenia.

udział wrażliwego, myślącego re­
żysera. Spektakl jest sugestywny, 
piękny, rozwija się ze sceny na 
scenę konsekwentnie. Może się 
podobać. Należy do wydarzeń 
sezonu teatralnego Poznania, nie 
tylko ze względu na to, że sztu­
ka Frischa jest polską prapre­
mierą.

Jedną tylko miałbym do Jana 
Maciejowskiego pretensję kry­
tyczną: że zbyt długo rozwija, 
rozbudowuje introdukcję kome­
dii. Zostaje to przez pewien czas 
jakimś cieniem na ogólnym wra­
żeniu z przedstawienia, jest tro­
chę przeciw tekstowi, przeciw 
autorowi.

Ale poza tym reżyserowi nic 
zarzucić nie mogę. Pewnie, mogą 
niektóre delikatne uszy razić 
gwałtowne i z pasją wypowia­
dane kwestie stałutu burdelowe­
go, ale to przecież tekst Frischa, 
fen ostry kontrast był — i jest — 
potrzebny założeniu konstruk­
cyjnemu sztuki. Sztuka nie jest 
zresztą z gatunku lektur obo­
wiązujących w szkole.

Z przychylnym zdziwieniem wy 
padnie mi natomiast odnotować 
fakt, że Maciejowski zdoła! tak 
określić zadania aktorskie, tak 
pokierował pracą, ze aktorzy — 
prawie bez wyjątku — stanowią 
wyrównany, zgrany team, zna­
komicie przenoszący do widza 
tekst sztuki, jej złożoną i bynaj­
mniej niełatwą treść.

Stwierdzenie ważne, ponieważ 
oglądamy w przedstawieniu 
„Don Juana” aktorów, którzy po­
kazują się przed poznańską pu­
blicznością po raz pierwszy, i 
takich, którzy po raz pierwszy 
uczestniczą w przedstawieniu na­
stręczającym równie złożone za­
dania twórcze i bogactwo odcie­
ni interpretacji. Myślę tu zwłasz­
cza o odtwórcach głównych ról: 
Hieronimie Konieczce jako Don 
Juanie oraz Danucie Balickiej 
jako Mirandzie.

To ich kreacje pozwoliły mi 
zamyśleć się nad sensem poważ­
niejszym komediowego utworu 
Maxa Frischa i propozycji aktor­
skich Konieczki i Balickiej do-
tyczą wstępne dywagacje 
felietonu.

„Don Juan" Frischa ma 
obsadę. Wymienię więc

tego

sporą 
tylko

tych aktorów, których role zro­
biły na mnie największe wraże­
nie: a więc Irenę Maślińską, Hen­
ryka Olszewskiego, Rajmunda 
Wolffa, Wandę Rucińską, Stefa­
na Orzechowskiego, Stanisława 
Śliwińskiego, Mirosławę Lombar-
do...
Jacka

Do 
faklu

Z typowo komediowych 
Flura.
sukcesu realizatorów spek- 
przyczynił się w dużej

mierze scenograf, Stanisław Bą- 
kowski, autor pomysłowych, 
efektownych dekoracji oraz zna­
komitych kostiumów, które 
swoimi ostrymi, zdecydowanymi 
barwami narzucają malarską kon-
cepcję
Dyskretną muzykę 
wała Aleksandra 
osoba niewątpliwie 
i mająca smak.

I tak powstał

styl przedstawienia.
zapropono-
Szulcówna, 

kompetentna

Poznaniu

Deżyserię poznańskiego spek- 
taklu „Don Juana czyli umi­

łowania geometrii” Maxa Frischa 
Sprawował utalentowany reżyser 
młodego pokolenia, Jan Macie-

współczesny Don Juan — słowo 
daję. Jeśli mi nie wierzycie, 
pójdźcie do Teatru Nowego, zo­
baczyć. Warto!

FELIKS FORNALCZYK

Zbigniew Orywał zwycięzcą
biegu głównego Małej Olimpiady

Jae-

Handtke 
juniorów

czyło 14 metrów, co nie

powiedział trener mgr.

czakiem z 
z Orkanu.

Na uwagę 
ka innych

zasługuje również kil- 
wyników. M. in. w

Jestem bardzo zadowolony z 
dzisiejszego startu zawodników —

Skoku o tyczce 4,15 m, uzyskane 
przez Osińskiego z. AZS

Pięknie spisali się trójskoczko­
wie, z których czterech przekro-

znań 46,68; 3) Michał
niestow. 45,60. Trójbój

stoczyli zacięty pojedynek. Wy­
grał Zbigniew Orywał z Olimpii, 
kończąc -bieg w czasie 8.37,4 przed 
A. Buszewiczem z Warty 8.40,2 R. 
Ozorkiewiczem z Olimpii, T. Sob-

Warty i Z. Rzyskim

Al imo, że pogoda spłatała tak niemiłego figla uczestni- 
‘^kom i organizatorom XI Małej Olimpiady „Głosu”

i POZLA 
zonu są

wyniki uzyskane przez lekkoatletów u progu se- 
bardzo obiecujące.

kowski. Największą niewątpliwie 
niespodziankę sprawił, mało zna­
ny szerszemu ogółowi reprezen­
tant Orkanu — Marian Dudziak, 
który na ciężkiej bieżni uzyskał 
w biegu na 100 m świetny czas 
10,5 sek. W’ygrał on też trójbój 
sprinterski z 334 punktami przed 
A. Pilaczyńskim z Olimpii — 303 
pkt. i W. Lipońskim z Warty — 
266 pkt.

Największym zainteresowaniem 
cieszył się bieg giówny na 3000 
m. Na czoło kilkunastoosobowej 
stawki zawodników wysunęli się 
Buszewicz, który wraz z Ozorkie- 
wiczem, Grywałem i Sobczakiem

sław Skowroński Orkan 2,13,6; 3) 
Józef Bukowski Olimpia. 4) Witold 
Wojciechowski MKS Kalisz; 5) 
Stefan Dytkiewicz Unia, 6) Tade­
usz Maćkowiak SKS Kórnik.
200 m ppł. 1) Zdz. Majchrowicz 
AZS Poznań 25,7; 2) Włodzim. Mar 
tinek Warta 26,4. 1500 na juniorów 
1) Andrzej Napierała MKS — Po 
znań 4,32,4 m; 2) Stanisław Mćr- 
ta Orkan 4,33,2; 3) Włodzimierz 
Purol Orkan 4,36,2. Dysk: 1) Maciej 
Obuchowicz AZS — Kraków 51,39; 
2) Eugen. Wachowski AZS — Po-
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60 m — 100 m — 200 m: 1) Wojciech Dwugodzinny pojedynek fyczlą

pierwsze miejsce przed
zajął 

repre-
zentantem poznańskiego AZS mgr.

< «■

Bieg główny odbył się na dystansie 3000 metrów. Na czele stawki 
biegnie Zb. Orywał, a tui za nim zdobywca srebrnego medalu 
Małej Olimpiady Buszewicz z Warty. Zawodnikiem z numerem 

10 jest Ozorkiewicz, który przybył na metę jako trzeci.

E. Wachowskim.
Ze stałych uczestniczek nasze.

imprezy trzeba wciąż

1 MAJA

jeszcze aktywną, dwukrotną na­
szą reprezentantkę na Olimpia­
dach w Helsinkach i Melbourne 
— G. Minicką z Olimpii. Zajęła 
ona w pchnęciu kulą pierwsi 
miejsce z rezultatem 12,12 m.

Dużym zainteresowaniem cie­
szyły się sztafety, szczególnie na

Kica AZS 
ski Energ.

2) J. Marcinkow-
Kula: 1) Aleks.

rzy przyniósł niezły rezultat, jj 
na początku sezonu,

Daszkiewicz AZS — Poznań 13,80 
m; 2V Michał Handtke niestow.
13,75 m. Trójskok: 1) Stan.
browolski AZS Poznań

Do-
14,60;

2) Stanisław Kuźmiński AZS — 
Poznań 14,49; 3) Jerzy Piechowiak 
Olimpia 14,48; 4) Henryk Kowal­
ski Olimpia 14,20 m. Skok o tycz­
ce: 1) Włodzimierz Osiński AZS — 
Poznań 4,15; 2) Roman Luty War­
ta 3,85 m.

Kobiety

60 m młodziczek: 1) Ewa Hetma- 
nowska Energet. 8,0; 2) Danuta

przez Osińskiego z

Krugiełka Energ. 8,5

uzyskam 
AZS-u,

500 ,
młodziczek 1) Ewa Kaul Enetj 
1,33,7; 2) Maria Werbińska 
Kalisz 1,34,2; 500 rn juniorek 1)
rosława Kucner AZS

Godz. 15.00 Turniej hokejowy o 
Puchar Polskiego Radia na boisku 
Warty przy ul. Maratońskiej.

— Pokaz jazdy zręcznościowej 
na motocyklach w wykonaniu u- 
czestników Wojewódzkiego Zlotu
Turystów Wiejskich, oraz 
ków LPŻ i Unii, na boisku 
przy ul. Bema.

— Wojewódzkie zawody
samochodowych na 
gowym modeli przy 
nych 1.

Godz. 16.00 Regaty

torze

człon- 
WSWF

modeli 
wyści-

ul. Niezłom-

kajakowe o
mistrzostwo Poznania z udziałem 
kajakarzy z Cottbus. Jezioro Mal­
tańskie.

— Dzień sztafet pływackich o 
Puchar WKKFiT na pływalni przy 
ul. Wronieckiej.

— Zawody hippiczne i 
zorganizowane przez Klub 
ki „Cwał”.

Godz. 17.00 Pozlnań — 
mecz piłkarski juniorów 
isku Lecha w Dobcu.

— Poznań

na Woli 
i Jeździec

Cottbus 
na bo-

Cottbus spotkanie
w siatkówce męskiej w sali AZS 
przy ul. Młyńskiej.

— Pokazowe gry tenisowe z u- 
działem czołowych zawodników 
Poznania na kortach Warty.

— Regaty wioślarskie o Puchar 
WKKFiT na Warcie połączone z 
otwarciem sezonu na przystani 
Trytona.

— Bokserski turniej juniorów w 
sali przy ul. Marcelińskiej.

— Turniej piłki ręcz.nej o Pu­
char WKKFiT z udziałem Grun­
waldu, AZS, Energetyka i MKS-u
na kortach AZS przy ul. Nosko-
wskiego.

Godz. 18.00 Turniej koszyków­
ki żeńskiej o puchar WKKFiT w 
sali przy ul. Młyńskiej.

— Turniej koszykówki męskiej 
o puchar WKKFiT w sali przy 
ul. Matejki.

2x1000 
cięstwo

m. która przyniosła zwy-

AZS a. 
ko w i w 
sztafety

biegaczom miejscowego 
Kiczyłło i B. Kowalczy- 
czasie 5.00,4. I pozostałe 
zakończyły się sukcesem

akademików, którzy w sztafecie 
szwedzkiej ustanowili nowy re­
kord okręgu poznańskiego wyni­
kiem 2.00,6.

Wiele uwag4 zwrócili na siebie 
reprezentanci dżudo pod kierow-
nictwem Krawczyka. Poka-

zy wypadły ciekawie i oklaskiwa­
ne były przez widownię, która nie 
bacząc na pogodę wytrwała do 
końca imprezy. Na boisku koszy­
kówki zmierzyli się reprezentanci 
kometki ognisk TKKF z Le­
szna i Zbąszynia. Spotkania były 
wyrównane i zakończyły się ni­
kłym zwycięstwem Zbąszynia w 
stosunku 4:3.

Otwarcie Małej Olimpiady i 
równocześnie sezonu lekkoatle­
tycznego w Wielkopolsce doko­
nał prezes POZLA Jan Marcin­
kowski. W sumie odbyło się 21 
konkurencji lekkoatletycznych.

Pamiątkowe medale zwycięzcom 
poszczególnych konkurencji oraz 
zawodnikom którzy zajęli drugie 
i trzecie miejsce wręczali: dy­
rektor Poznańskiego Wydawnic­
twa Prasowego — mgr. Zygmunt 
Wolniewicz i prezes POZLA — 
Jan Marcinkowski.

Oto pozostałe wyniki uzyskane 
prz.ez lekkoatletów:
Mężczyźni:

800 m młodzików; 1) Tadeusz 
Rutkowski Warta 2,11,7; 2) Stani-

Pokazy podstaw dżudo oraz ele­
mentów samoobrony w wykona­
niu wychowanków trenera Kraw­
czyka należały do najciekaw­

szych punktów programu.
Fot. (4) — K. Przychodzki\

serc
Mie 
Kai 
prz:

5
si
2 
1 
n

Wy 
rov 
prz: 
ma

Pozna Dyt1,24,2 m; 2) Danuta Standy Enerjlp'
1,27,3. 100 m kobiet: 1) Krystyn
Maj Olimpia 12,6; 2) Ewa Hetiu 
nowska Energ. 12,7; 3) Lucyn 
Scierzanka Warta 12.8. Sztafw 
4x100 m kobiet: 1) AZS Ladei 
Wożniak, Majewska, Stefański 
51,4; 2) Olimpia Zielińska, K. Maj, 
Przywecka, Przybylska 52,9.

Niedziela sportowa
W Warszawie zakończyły się 

międzynarodowe mistrzostwa Pol­
ski w pływaniu. Stały one na bar 
dzo dobrym poziomie. Najwięk­
szy sukces odniosła Bożena Ce­
dro, która na 100 m dow. zajęła 
I miejsce uzyskując czas 1.06.8. 
Wyprzedziła ona najlepsze za­
wodniczki Związku Radzieckiego
Ustinową Samowarową. Poza
tym, 20-letni Kiełbusiewicz w 
skonałym stylu zwyciężył na 
m klas, uzyskując czas 2.39.5.

*
Dwa tytuły mistrzów Polski

do
200

zdo
byli poznaniacy na zapaśnićzyęn 
mistrzostwach w stylu walnym, 
które odbyły się w Warszawie. W 
wadze muszej, najlepszy był Świ 
derski, a w wadze półciężkiej Wa- 
licht. Poza tym, w wadze półcięż 
kiej drugie i trzecie miejsce za­
jęli również reprezentanci Pozna 
nia Bartkowiak i Starosta. Ra- 
dzyński zdobył trzecie miejsce w 
wadze lekkiej a Parulski rów­
nież trzecie miejsce w wadze poł 
średniej.

Po pierwszych trzech partiach 
meczu finałowego o tytuł szacho­
wego mistrza Polski Balcerowski 
prowadzi z Dodą 2:1. Drugą część 
(trzy partie) zawodnicy ci roze­
grają we Wrocławiu.

*
Przygotowujący się do meczu te 

nisowego z Norwegią Gąsiorek i 
Orlikowski rozegrali spotkanie e- 
liminacyjne. Po żywej i ciekawej 
grze wygrał Gąsiorek 6:1, 2:6, 2:6, 
6:2, 6:4.

Za granicą
Amerykanin Dave Tork ustano­

wił w niedzielę nowy, wspaniały 
rekord świata w skoku o tyczce, 
wynikiem 4,92 m. Rezultat ten 
jest o 3 cm lepszy od niedawno 
ustanowionego rekordu Ameryka 
mna Uelsesa.

Juniorzy Rumunii wygrali pił­
karski turniej o puchar UEFA. W 
finałowym spotkaniu pokonali oni 
Jugosławię 4:1. Spotkanie o trze­
cie i czwarte miejsce pomiędzy 
Czechosłowacją a Turcją mimo 
dwóch dogrywek nie przyniosło 
rozstrzygnięcia i zakończyło się o 
statecznie wynikiem 1:1.’ zgodnie 
z regulaminem sędzia zarządził lo 
sowanie. Więcej szczęścia mieli

... *

Dziewczęta startujące w trójboju sprinterskim stoczyły bardzo wyrównane pojedynki,

■ • ■

Czechosłowacy i oni też zdobyi 
trzecie miejsce. 1
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Startujący w międzynarodowi, 
turnieju tenisowym w Erfureien
prezentanci Polski Radził
Jamroz i Filipówna nie ponieś!
dotychczas ani jednej 
zakwalifikowali się do

Szkot — Lan Black 
nowy pływacki rekord

porażki i 
finałów,
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Piłka nożna
I LIGA i

GRUPA I
Legia — Gwardia Irt 

W tabeli nadal prowadzi Gónll 
Zabrze 7 p.

GRUPA n
Arkonia — Wisła 0:2 

Lechia — Polonia Bytom OJ 
Odra — Lech 1:0

TABELA

Wo, 
gica 
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wia 
TOM 
ww 
Poz

2
3
4
S
6
7

Polonia Bytom 
Odra 
Wisła 
Lechia 
Lech 
Stal Mielec 
Arkonia

n

6

5
5

5
5 

LIGA

9
8
7
6
3
2
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1:11
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GRUPA I

Naprzód — Unia Racibórz orf
Slavia — Krosno 0:0 

Stal Rzeszów — Polonia Bydg# 
Unia Tarnów — Piast 0:1

W tabeli prowadzi Stal Rzesz^ 
i Piastem ®przed Unią Racibórz 

wice.
GRUPA n

Arka
Garbarnia

Szombierki
Pogoń

Od

Śląsk — Wawel 1:1
Zawisza — Bałtyk 2:2 (

W tabeli prowadzą szomi^” 
przed Śląskiem i Pogonią.

III LIGA
Calisia — Obra 3:2 

Włókniarz — Dyskobolia ®:’ 
Prosną — Górnik 2:1 

Polonia L. — Sparta Sz. k’. 
Luboński KS — Grunwald 
Polonia Ch. — Sparta Ob. V u 

Polonia ■ N. T. — Zjednoczeni'’ 
Olimpia — Polonia P.
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TABELA OGOLNA
1. Warta 23 36
2. Prosną 23 33
3. Włókniarz 24 29
4. Grunwald 24 28
5. Polonia Ch. 23 27
6. Górnik 24 25
7. Polonia P. 23 25
8. Sparta Sz. 23 22
9. Polonia L. 24 21

10. Dyskobolia 23 21
11. Polonia N. T. 23 20
12. Sparta Ob. 23 19
13. Zjednoczeni 23 18
14. Obra 23 17
15. Olimpia 9 14
16. Calisia 10 9
17. Luboński KS 23 4

TABELA II rundy
1. Olimpia 9 14
2. Warta 9 14
3. Prosną 9 13
4. Polonia N. T. 9 13
5. Grunwald 10 13
6. Polonia P. 9 12
7. Polonia Ch. 9 10
8. Górnik 10 10
9. Włókniarz 10 10

10. Polonia L. 10 9
11. Calisia 10 9
12. Zjednoczeni 9 7
13. Dyskobolia 9 7
14. Obra 9 6
15. Sparta Sz. 9 5
16. Sparta Ob. 9 3
17. Luboński KS 9 l
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dyrektorów <j^wników na stanowiska ‘
^L^iębiorstw przemysłowych, ekonomisty 
j spraw usług, ekonomisty do spraw ekspor- 

cen, inżyniera do spraw usług. Wymagane 
Lze Względnie średnie wykształcenie. Ofer- 

wyn3leży składać w Biurze Ogłoszeń, Poznań, 
„1 Świerczewskiego 3 dla K3637.

księgowego ze znajomością księgo- 
budownictwie oraz elektromonterów 

^mocników elektromonterów przyjmie od 
1 a7 poznańskie Przedsiębiorstwo Elektryfi- 

Rolnictwa Poznań ul. Wawrzyńca 1-7. 
I układu zbiorowego w budownictwie)

(Pł3Cd K3639

Produkcji Części Zamiennych 
Uaszyn Budowlanych nr 3 w Poznaniu, 
Sica Bałtycka nr 52 przyjmą zaraz st. 
Lhników, kreślarzy, brukarzy, tokarzy fre­
zów (młodszych techników), elektryków z 3 
* P-’ kwalifikacyjną BHP, oraz robotników 
Lnsnortowych. Dowóz pracowników autobu- 
S“zakładowym.K3660

Piskie Przedsiębiorstwo Robót Wodociągowo
M - 2-----h i Instalacyjnych w PoznaniuMieJSKIC - 

| KanaHzacy,nyt’“ 
* „r7vimie zaraz:przyjmie zaraz
, s e]ekiromonterów do robót oświetlenia mia- 
u sta i prac iluminacyjnych
te 2 murarzy ...........................................
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1 cieślę oraz 10 robotników do robót ziem­
nych wodociągowo-kanalizacyjnych.

Wynagrodzenie w akordzie wg Układu Zbio­
rowego Pracy w Budownictwie. Zgłoszenia
nr7vimuie Dział Zatrudnienia Poznań ul. Be-

® 0 K3664
K Dyrekcja Szpitala Miejskiego im. Fr. Raszeji 
it! Poznań, Mickiewicza 2 przyjmie na pół etatu 

od 1. V. 62 pracownika obeznanego z zagad­
nieniami inwestycyjnymi. Zaznacza się, że 
w/w praca przewidziana jest na okres czaso­

wy K3665
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Powiatowy Związek Rolniczych Spółdzielni 
Produkcyjnych w Szamotułach — poszukuje 
2 kierowników produkcji dla rolniczych spół­
dzielni produkcyjnych w Dębinie i Lubosinie, 
pow, Szamotuły. Wymagane jest średnie wy­
kształcenie rolnicze oraz co najmniej 3-letni 
staż pracy w swoim zawodzie. Warunki pra­
cy j płacy do omówienia w Prezydium Powia­
towej Rady Narodowej — Wydział Rolnictwa 
i Leśnictwa w Szamotułach, ul. Dworcowa 7. 
Mieszkania w obu spółdzielniach zapewnione.

K3672
2 pracowników do zaopatrzenia, ze średnim 
wykształceniem, instalatora wodno-kanaliza­
cyjnego, blacharzy, spawacza, zmywacza sa­
mochodowego, gońca oraz robotnika placowe­
go do sprzątania ulicy zatrudni natychmiast 
Oddział Remontowy WP — PKS w Poznaniu
ul. Magazynowa 7

b drach.
Zgłoszenia osobiste w ka-

K3675
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Wojewódzka Stacja Sanitarno - Epidemiolo­
giczna w Poznaniu zatrudni 5 lekarzy medy­
cyny. Wynagrodzenie wg stawek Min. Zdro­
wia plus dodatek specjalny. Zgłoszenia kie­
rować do Działu Administracyjnego Woje­
wódzkiej Stacji Sanitarno - Epidemiologicznej 
Poznań, ul. Libelta 36 w godz. 8—15. K3681
Gnieźnieńskie Miejskie Przedsiębiorstwo Prze­
mysłu Terenowego w Gnieźnie, ul. Tumska 3 
przyjmie zaraz pracownika z przygotowaniem 
technicznym — wyższym względnie średnim 
na stanowisko kierownika Zakładu Metalo­
wego. Warunki płacy i pracy do omówienia 
na miejscu. Wnioski wraz z życiorysem oraz 
odpisami świadectw należy kierować pod w. 
w. adresem. K3687
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Wojskowy Dom Wypoczynkowy w Sopocie, ul. 
Kilińskiego 12 zatrudni od 1 maja na sezon 
kwalifikowanych kucharzy. Warunki pracy

W11 płacy do omówienia.
monę.

Mieszkanie zapew-
K3710
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Mgr. inżyniera - elektryka (słaboprądowca, ze 
^ajomością zagadnień tensometrii). inżyniera 

znajomością zagadnień wytrzymałościo- 
^ch i z praktyką, inżynierów - mechaników 
7^nież ze znajomością języków obcych do 

ładu Dokumentacji i Informacji Nauk.- 
^■.oraz konstruktorów), techników - me- 
^nanikow, kreślarza, księgową, maszynistkę 
"dualnie ze znajomością języka rosyjskie- 
. lotnika do transportu, kierowcę samo- 
odowego zatrudni Przemysłowy Instytut 
szyn Rolniczych, Poznań, ul. Starołęcka 31.

____  K3708
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S-k^Ia 28 kwietnia 1962 r. zmarła, opatrzona 
ka 5n?entarni św., nasza najukochańsza mat- 
lat 87 śp3’ pratoal>cia- i teściowa, przeżywszy

Bronisława Melosikowa
js h?rz®b odbędzie się we wtorek, dnia 1 ma- 

•> 0 godzinie 10,3o w Swarzędzu.
W głębokim smutku pogrążeni 

CÓRKI, SYN, SYNOWA, ZIĘCIOWIE
I WNUKI 721»g

Pracownicy poszukiwani
Miejskie . Przedsiębiorstwo Komunikacyjne 
w Poznaniu przyjmie zaraz wymienionych 
pracowników:
— 2 te^hników-mechaników-tectmotogów,
— 1 technika drogowego, 

inżyniera elektryka z praktyką na stano- 
wisko kierownika oddziału sieci,

— 1 inżyniera mechanika ze specjalnością ko­
munikacji do biura studiów ruchu,
1 ekonomistę z praktyką na stanowisko kie­
rownika sekcji planowania materiałowego 
w dziale zaopatrzenia,

— kandydatów na motorniczych i kondukto­
rów,
20 kierowców z I kat. prawa jazdy na au­
tobusy,
kierowców z I i n kat. prawa jazdy na tak­
sówki,

2 sprzątaczki zatrudni Technikum Gospodarcze 
w Poznaniu, ulica Śniadeckich 54/58. Wyna-
grodzenie wg umowy. 7166g

Przetargi — Komunikaty
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— 40 monterów samochodowych,
I— 50 robotników do prac torowych 

wych,
— ponadto przyjmiemy kandydatów 

duktorów na pół etatu (kobiety i 
ni).

i sieeio-

na kon- 
mężczyź-

Zakłady Przemysłu Gumowego „Stomil” w Po­
znaniu zatrudnią zaraz: 
mężczyzn do produkcji, 
kobiety do produkcji, 
ślusarzy kwalifikowanych na dyżury, 
mężczyzn do transportu wewnętrznego, 
2 mężczyzn przetokowych do transportu, 
mężczyzn do kotłowni — pomoc palacza, 
szatniarzy — na pełen wzgl. pół etatu — 

praca w. w. na III zmiany;
maszynistkę kwalifikowaną z praktyką w hali 

maszyn,
mężczyzn do magazynu — praca na I zmianę 

od godz. 7—15,
mężczyzn do Straży Przemysłowej — praca 12 

na 24 godz. wolne.
Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy 
dla przemysłu chemicznego. Pracownikom, 
którzy wykażą się szybką orientacją w opano­
waniu produkcji, zapewnia się dobre warunki 
płacy. Przyjmujemy pracowników z całego

PIHZ — Zarząd Międzynarodowych Targów 
Poznańskich, Poznań, Głogowska 14, ogłasza 
przetarg na wykonanie robót malarskich na 
obiektach MTP, m. i. malowanie wieży h. 1L 
Nieprzekraczalny termin wykonania całości 
prac — 31. V. 1962 r. Szczegółowych informa­
cji udzieli zainteresowanym Wydział Nadzo­
ru Technicznego ZMTP, pokój 200, tel. 655-36. 
Termin składania ofert: 7. V. 1962 r. W prze­
targu mogą brać udział przedsiębiorstwa: pań­
stwowe, spółdzielcze i prywatne. Komisyjne 
otwarcie ofert nastąpi 8. V. 1962 r. Targi za­
strzegają sobie dowolny wybór oferenta. 7226g

D. H. „Delikatesy” w Poznaniu, plac Wolności 
nr 4 zaprasza do składania pisemnych ofert 
i ogłasza przetarg na wykonanie prac remon­
towych z materiałów wykonawcy w sklepie 
przy placu Wolności 4 i Głogowskiej 48/56. 
Remont wymaga wykonania robót: malar-
skich, tynkarskich (elewacje),
kanalizacyjnych, 
trotechnicznych,

wentylacyjnych,
wodno- 

elek*
szklarskich, posadzkowych.

Uwaga: Monterów samochodowych ro- - - . -
botników do prac torowych i siecio- j województwa poznańskiego, po-d warunkiem 
wych przyjmujemy także spoza tere- dogodnego codziennego dojazdu. Wszelkich 
nu m. Poznania na dojazd. informacji w sprawie zatrudnienia udziela

Warunki pracy i płacy do omówienia w Dzia- ’ Dział Kadr, ul. Starołęcka 18, pokój 1. K3706 
le Ewidencji Osobowej i Szkolenia Poznań, 1 
ul. Głogowska 131 pok. 12. K3643 j Spółdzielnia Pracy „Samochód” Poznań, ulica

stolarskich, blacharskich. Termin wykonania 
remontu od 1 lipca do 31 sierpnia 1962 r. 
Pełna dokumentacja jest do wglądu w sekcji 
administr. plac Wolności 4 telefon 523-96, 
w godz. od 7,30—10. W przetargu mogą
wziąć udział 
spółdzielcze i 
bodny wybór 
przetargu bez

Poznańskie Zakłady Koncentratów Spożyw­
czych zatrudnią zaraz laborantkę, magazy­
niera, pięciu ślusarzy maszynowych. Warunki 
pracy i płacy do uzgodnienia w Dziale Kadr, 
Poznań, uL Bałtycka 85. Dojazd do pracv za­
pewniony. K3709
Inżynierów względnie techników elektryków 
słaboprądowców i mechaników telemonterów 
oraz ślusarzy zatrudnią Wielkopolskie Zakłady 
Teletechniczne T-7, Poznań, ul. Głogowska 19.

K3722
Techników - mechaników techników - elek-
tryków na różne stanowiska, również w prze­
mysłowym laboratorium rentgenowskim za­
trudni zaraz Pleszewska Fabryka Aparatury 
Przemysłu Spożywczego Przedsiębiorstwo Pań­
stwowe, Pleszew, ulica Słowackiego nr 14. 
Warunki pracy i płacy do omówienia listow­
nie lub osobiście w Dyrekcji Przedsiębiorstwa. 
______________ K3744 
Miejskie Przedsiębiorstwo Komunikacyjne 
w Poznaniu przyjmie z terenu m. Poznania 
100 kierowców z III kat. prawa jazdy na kurs 
II kat.
Warunek przyjęcia:
1.

2.

Podpisanie zobowiązania, że po przeszko­
leniu i uzyskaniu II kat. prawa jazdy da­
ny kandydat przepracuje w MPK jako kie­
rowca taksówki co najmniej 2 lata a w razie 
zwolnienia się w tym okresie na własną 
prośbę względnie zwolniony zostanie z winy 
własnej to zwróci jednorazowo całkowity 
koszt przeszkolenia.
Posiadanie III kat. zawód, prawa jazdy
i jeden rok praktyki jako 
przejechanych 25.000 km.

Za okres szkolenia kandydaci 
nagrodzenie wg gr. III dla

kierowca oraz

otrzymają wy- 
kierowców tj.

4,— zł na godz. a po przejściu na taksówkę 
18 proc, prowizji od ogólnego inkasa. Ponad­
to otrzymają umundurowanie, deputat wę 
głowy oraz bilety wolnego przejazdu środka­
mi MPK.

Całkowity koszt przeszkolenia pokrywa 
MPK. Kurs rozpoczniemy około 25 maja br. 
i trwać będzie około 3-tygodni.

Kandydatów przyjmujemy do dnia 15 maja 
1962 r. Wnioski przyjmuje i bliższych infor­
macji udziela Dział Ewidencji Osobowej 
i Szkolenia MPK, Poznań, ul. Głogowska 131. 
pokój 12. I piętro, w godz. od 7—15. K3704

Praca
Chałupniczki - krawco­
we do szycia sukienek 
dziecięcych i konfekcji 
lekkiej potrzebne. Zgło­
szenia: Poznań, Szewska
nr 7. 6749g
Pomoc domowa potrzeb­
na. Dobre warunki. Ogro-
dowa 18 m. 7H8g

j Jackowskiego 49 zatrudni zaraz: inżyniera spe- 
icjalistę budowy nadwozi wzgl. inżyniera- 
! mechanika, technika normowania, blacharzy 
; samochodowych, tokarzy, spawacza, pracow-
ników działu technicznego. Zgłoszenia przyj- 

imuje Dział Kadr. K3720
Przykliniczne Warsztaty Ortopedyczne A. M. 
w Poznaniu, ulica Dzierżyńskiego 135 przyj- 
mą zaraz mechanika - ślusarza ze znajomością
kucia. K3728
Specjalistyczne przedsiębiorstwo budowlane 
zatrudni zaraz zaopatrzeniowców branży ce­
ramicznej, elektryczno - narzędziowej, plani­
stę zaopatrzenia oraz ekonomistę do sprawo­
zdawczości i rozliczeń funduszu płac. Wyma­
gane co najmniej wykształcenie średnie, mo­
żliwie z praktyką w budownictwie. Wynagro­
dzenie do uzgodnienia. Oferty składać do 
Biura Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla K3749. 
Starszego magazyniera do pracy w terenie, 
inspektora gospodarki materiałowej oraz 
technika - elektryka zatrudni zaraz Poznań­
skie Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjnych- 
Zgłoszenia w Sekcji Kadr, Poznań, ul. Święto- 
sławska 12. Warunki płacy i pracy do omó­
wienia.________ K3752
Przedsiębiorstwo Robót Wodno - Melioracyj­
nych w Poznaniu — zatrudni zaraz księgowego 
rewidenta z długoletnią praktyka. Zgłoszenia 
osobiste względnie pisemne przyjmuje PRWM 
Poznań, ul. Towarowa 53, pok. 77. K3773
Techników - mechaników, techniką budowla­
nego, ekonomistów z wyższym lub średnim 
wykształceniem obeznanych ze sprawami in­
westycji, akcji socjalnej, rozliczaniem zarob­
ków oraz kwalifikowaną maszynistkę przyj­
mie do pracy zaraz Poznańskie Przedsiębior­
stwo Konstrukcji Stalowych i Urządzeń Prze­
mysłowych „Mostostal” Poznań, ulica Kocha­
nowskiego nr 7. Wynagrodzenie wg układu 
zbiorowego pracy w budownictwie. Zgłosze­
nia przyjmuje Dział Zatrudnienia pokój 8. 
___________ _______________________ K3739

; OGŁOSZENIA DROBNE.

przedsiębiorstwa: państwowe, 
prywatne. Zastrzega się swo- 
oferenta oraz unieważnienie 

podania przyczyny. Oferty na- 
w zalakowanych kopertachleży składać

w sekcji admin. D. H. „Delikatesy” do dnia
15 maja 1962 r. K3886

Spółdzielnia Pracy „Wenus”, Poznań, ul. Kra­
marska 3/5, ogłasza przetarg na dostawę siatki 
drucianej w ilości 50.000 mb. z drutu żelaz­
nego miękkiego ocynkowanego 0 0,04—0,05 mm 
w różnych szerokościach 3,5 cm, 4,5 cm, 5,5 cm, 
6,5 cm i 25 oczkach na 1 cm* z terminem
dostawy:

w miesiącu maju br.
w miesiącu czerwcu br.
w miesiącu lipcu br.

10.000 m
20.000 m
20.000 m

[ Kierowcę spokojnego u- 
sposobienia, po 30-ce, 
przyjmę. Praca na taksów 
ce. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
721 Og.
Dochodząca do małżeń­
stwa 1 dziecko, przyjmę. 
Chętnie Środka, okolice. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
72Ilg.

Nasiona cebuli i ogórków 
sprzedam. Poznań, Poz­
nańska 46/48 m. 3. 7114g
Samochód „Skoda, Octa- 
via Super” po 20.000 km 
(radio), sprzedam. Oglą­
dać od środy popołudnia, 
Górczyn, Zgoda 16 m. 7. 
____________ _ _ B??? 
Z powodu likwidacji 
sprzedam krowy dojne, 
Poznań - Krzyżowniki. ul.

Wózek dziecięcy głęboki, 
nowoczesny — sprzedam. 
Zupańskiego 22a m. 1.

6753g
Sprzedam sypialnię albo 
same łóżka. Oglądać go­
dzina 16—18, Tomickiego 
23 m. 4. 6762g

Lokale
Słupska 20. 7158g
Sprzedam motor marki 
..Pannonia”. Ul. Gwiaździ
sta 3 m. 6. 7161g

Ogrodnik lub pomocnik 
ogrodniczy natychmiast 
potrzebny. Zgłoszenia: Po 
znań-Wydmy, Perzycka 
76, _________ 7134g
Pomoc domowa chętnie z 
prowincji na stałe do 
małej rodziny na dobrych 
warunkach potrzebna. Po­
znań, Siemiradzkiego 3a 
m. 4._________  7163g
Pilnie! Łatwe szycie od­
dam w dom. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla D91g.

Matematyki, chemii, fizy­
ki udziela student. Przy­
gotowuje do matury, egza 
minów na wyższe uczel­
nie. Telefon 22-83 . 7076g

Korespondencyjne lekcje 
jeżyków obcych. Infor­
macje: Warszawa 1, skr. 
68 K3491

Samochód „Fiat 600” ku­
pię Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 7156g.

m^ia 88 kwietnia 1963 r. zmarł po ciężkich cierpieniach, mój ukochany 
> nasz drogi brat, szwagier, wujek, przeżywszy Jat 74, śp.

Jan Sniataia
° ’cer rwerwy, odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym.

się w środę dnia 2 maja br„ o godzinie M na cmen- 
Zu na Junikowie.

° bolesnej stracie zawiadamia .
Pozn , EONA Z ROOZ1NĄ

_ ’ u’ica Gwardii Ludowej 3f?a m. tt.

Samochody, motocykle — 
bezpośrednie transakcje z 
wyceną w każdy czwar­
tek, Poznań, Obornicka 17,
telefon 423-87.

Sprzedam okazyjnie tele­
wizor 21-calowy. Poznań, 
Kossaka 12, IV piętro. 
______ __ _____ _______ 7203g 
Kurki 9-tygodniowe rasy 
amerykańskiej sprzedam. 
Zgłoszenia: telefon 651-24. 
____________ ___ _____ 7237g
Skuter czeski „Cezeta”, 
przebieg 2100 km, sprze-
dam, Poznań, ul.
waldzka 35 B 
godz. 16—30.

m.
Grun-

17, od 
6725g

Sprzedam motocykl WFM.
Hetmańska 36 
godz. 19—21.

8. od 
6726g

Motocykl Jawa 175 ems, 
nowy, sprzeda Skrzypiń- 
ski, Poznań, Dolna Wil- 

I da 16. 6730g
j Sprzedam maszynę do 
szycia Singer — 1.300 zł.

I Ratajczaka 32 m. 34.
I 6740g

Kupię mieszkanie wyłą­
czone, blisko tramwaju. 
Korzystne warunki. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Świer 
czewskiego 3 dla 6788g.
Panienka pracująca, so­
lidna poszukuje pokoju 
zaraz. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 6789g.

Samotny inżynier szuka 
komfortowego pokoju. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
«820g.
Bezpłatne zgłoszenia po­
koi sublokatorskich — 
przyjmuje „Parcelo-WH- 
la”, Czerwonej Armii 29. 
__________ _ ___________6821g 
Przyjmę spokojnego pa­
na na pokój — Osiedle 
Warszawskie. Adres wska 
że Biuro Ogłoszeń, Świer 
czewskiego 3 dla 6831g.

Gospodarstwa prywatne 
16 hektarów pszennej zie­
mi. łąka, ogród 2Oo drzew, 
zabudowaniami, zelektry­
fikowane, inwentarzem 
martwym blisko Poznania 
przy stacji, 360.000 zł. 9 
hektarów z zabudowania­
mi, zelektryfikowane, in­
wentarzami, powiat Wrze-

6134g

Sprzedam większą ilość 
sad :onek pomidorów do­
brej wczesnej odmiany. 
Ofe-ty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
6743g.

Sprzedam motocykl SHL 
150, idealnym stanie Woj­
ska Polskiego 71c, codzien 
nie o godz. 16—17 (wiado­
mość portiernia). 7152g

Sprzedam okazyjnie mo­
tocykl Junak po przebie­
gu 7.000 km, koloru wiś­
niowego. Adres Krzyża­
nowem k. Śremu, nr za­
mieszkania 9. 6752g

śnia, 200.000 sprzeda.
Nowak, Poznań, Wyspiań­
skiego 16. 6050g

Informacji oraz wzory siatek można otrzymać 
w Dziale Technicznym Spółdzielni, Poznań, uL 
Kramarska 3/5. W przetargu mogą brać udział 
przedsiębiorstwa: państwowe, spółdzielcze 
oraz prywatne. Otwarcie ofert nastąpi w dniu 
8 maja 1962 r. w Zarządzie Spółdzielni. Oferty 
należy składać w zalakowanych kopertach 
w terminie do dnia 7 maja 1962 r. Spółdzielnia 
zastrzega sobie prawo wyboru oferenta. K3947

Fabryka Cukrów „Dąbrówka” w Kargowej, 
pow. Sulechów — ogłasza przetarg nieograni­
czony na wykonanie 2 odżelaziaczy wody 
o wydajności Q = 12,5 ms/h. Dokumentacja 
projektowa do wglądu w biurze fabryki. 
W przetargu mogą wziąć udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne. Ter­
min składania ofert w biurze Fabryki z poda­
niem ceny, upływa z dniem 8 maja 1962 r. 
godz. 12. Komisyjne otwarcie ofert nastąpi 
w dniu 8 maja 1962 r. o godz. 13. Zastrzega 
się prawo dowolnego wyboru oferenta. K3864

Dyrekcja Państwowego Młodzieżowego Za­
kładu Wychowawczego w Cerekwicy, pow. Ja­
rocin, woj. poznańskie, ogłaszają przetarg: na 
wykonanie remontu kapitalnego internatu 
z materiałów wykonawcy. W zakres remontu 
wchodzą roboty: betonowe, murowe, ciesiel­
skie, pokrywcze, tynkowe, stolarskie, szklar­
skie, malarskie i instalacyjne c. o. Dokumen­
tacja techniczna do wglądu w biurze Zakładu. 
Termin wykonania prac od 1. VII. — 31. VIII. 
1962 r. Do składania ofert zapraszamy przed­
siębiorstwa: państwowe, spółdzielcze i prywat­
ne. Oferty składać należy w terminie 10-dnio- 
wym od dnia ogłoszenia. Zastrzega się prawo 
swobodnego wyboru oferenta - wykonawcy 
i zrezygnowanie z oferty bez podania przyczyn.

K3918

Domek jednorodzinny w 
budowie lub kilka parcel 
bu ylanych przy komu-
nikacji miejskiej 
mienię na nowy

— za- 
samo-

chód. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 7H3g.
Dom rodzaj willi, wolne 
2 pokoje z kuchnią, ogród, 
podwórze, kuchnia, dziel­
nica Warszawskie Osiedle 
przy tramwaju, cena 
200.000 zł. Gospodarstwo 
10 ha przy Poznaniu, tram 
waju i zabudowaniem, ce­
na 225.000 zł spiesznie 
sprzeda. Adamski, Poznań, 
Małeckiego 21 m. 9. 7125g
Sprzedam gospodarstwo 5 
ha z budynkami. Gałęże- 
wice, pow. Września.
___ ___________________ 7157g
Dom ogrodem przy tram­
waju, 2 pokoje, kuchnia, 
wolne, 200.000 zł. Czerwo­
nej Armii 23 m. 4. 7204g 

10 domów — domków z o- 
grodami, wolnym miesz­
kaniem przy Ostrowie 
Wlkp., Pleszewie, Kroto­
szynie, spiesznie poszu­
kuje. Pośrednictwo Otrę­
ba, Jarocin, Kilińskiego 2. 
__________ __________ 7217g

Dom w rodzaju willi w 
Rogoźnie, mieście prze­
mysłowym, wolne 2 po­
koje, kuchnia i spiżarka 
oraz pokój, kuchnia, 1 
nu ia ogrodu, 2 morgi 
pola, nadające się na o-

Dom dwurodzinny, kom­
fort, ogród, wolne miesz 
kanie, Lębork Wybrzeże 
— zamienię na dom jed­
norodzinny lub połowę 
willi w Poznaniu lub 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 6755g.

Zgubiono 28 kwietnia ze­
garek damski. Uczciwego 
znalazcę wynagrodzę. Je- 
żv'« Kadłubka 11 m. 9.

7146g

Najkorzystniejsze źródło 
zakupu trumien wyrób — 
sprzedaż — przewozy, Ma­
rian Celler, Poznań, Zie­
lona 5, przy placu Ber-

7U9gnardyńskim.

Bal Wiosenny Ząpo>

grodnictwo, przemysł.
Cena 180.ono zł. Zgłoszenia 
osopiste pod adresem:
Zieliński, Poznań, Świę- 
tosławska 6 m. 5. 7162g

znawczy urządza 5 maja 
Bi ro Matrymonialne „O- 
gnisko”, Poznań, Strusia 
9, Zaproszenia w „Ogni­
sku”. 7168g
Samotna z mieszkaniem 
zapozna pana do lat 60. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Świer 
czewskiego 3 dlą 6822g.
Samotny, posiadający mie 
szkanie poślubi panią do 
lat 38. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 6912g.

:Ot°S WlEUOPOlSKr ..daoui. IColeg.um w skł.djie. Maria- HaUlarowIci (sakraiar, redakcji) Zbigniew Mika Wie.ław Poriyckl. Zbigniew Swmow.kl (a-c. redaktora naczelnego), lerlaw 
“(“'■ki (redaktor nacrelny) Ad«» redakcji: Potna*, ul. Grunwaldzka M7 76. w godz. 8—17. Redaktor naczelny 6S7 74.

Se^ełarZe redakcji- 648 85- dział łączności z czytelnikami 657-18: dział rmejsk. Le<J«kc)« "oc™ 430 73 ’ 4”'3\. W*da*«J Poznańskie Wydawn.cłwo Prasowe RSW ..Prasa”. Biuro
Ogłoszeń- RSW Prasa” Poznań, ul. Świerczewskiego 3. tel. 452-89. Druk. Zakłady Graficzne im. Marcina Kasprzaka, Poznan, ul. Zwierzyniecka 3, tel. 444-59. m-3



GŁOS WIELKOPOLSKI

Maj Święto Pracy

wtorek

Słońce.

wsch.: g. 4.23
zach.: g. 13.19

Na przykład „Porcelit41

PRZEMIANY
Kina

W WOJEWÓDZTWIE
CHODZIEŻ — Ceramik: „Wuja- 

8*ek Jacipto”, GNIEZNO — Lech: 
„Gdzie diabeł nie może”, Polonia, 
„Tajemnica starej kopalni”, KA­
LISZ — Kosmos: „Witaj smutku”, 
Stylowe: „Jutro premiera”, wol­
ność: „Tu radio Gliwice”, KONIN 
— Energetyk: „Ukryte skarby”, 
LESZNO — „Pięć łusek”, OSTRÓW 
— Słońce: „Ludzie i wilki”; PIŁA 
„Przeżyłem swoją miłość”, TU­
REK — „Gracz”.

Radio
WARSZAWA I: 7.15 — Muzyka; 

8.35 — „Pozdrowienia 1-Majowe”; 
9 — „Płynące jak śpiew transpa­
renty”; 9.35 — Pieśni rewolucyjne 
i marsze; 9.55 — Transmisja uro­
czystości 1-Majowych; 12.05 — Kon 
cert popularny muz. poi.; 13.10 — 
Koncert życzeń; 14.30 — „Przygo­
dy wesołego Majka”; 15 — Karu­
zela wesołych mel. rozr.; 16.05 — 
St. Moniuszko — Carmaniol — 
czyli Francuzi lubią żartować — 
operetka w II aktach; 17.35 — 
„Klub 60-ciu” — „Pułapka” — 
słuch, wg. opow. St. Stampfla; 
18.20 — Muz. tan.; 18.50 — Śpie­
wa „Śląsk”; 19.15 — Nowe nagra­
nia słynnych orkiestr rozr.; 21 — 
Rewia orkiestr i zespołów tan.; 22 
„Kabaret starszych panów'”; 22.45 
Gra Radziecka Ork. Rozr. Jurija 
Silantiewa; 23.10 — Motywy rewo­
lucyjne w muz. operowej.

Wiadomości: 6, 7, 8, 16, 20, 23.

POZNAŃ: 7.51 — Mel. rozrywko­
we; 8 — Pierwszy Maja w Pozna­
niu i Wielkopolsce; 8.15 — Śpiewa 
„Wielkopolska”; 9 — „Płynące jak 
śpiew transparenty”; 9.35 — Pie­
śni rewolucyjne i marsze; 9.55 — 
Transmisja uroczystości 1-majo- 
wych; 12.05 — Koncert popularny 
muz. poi.; 13.10 — „Psia historia 
i „Asfalt” słuchów, wg opowia­
dań Swetosława Miszkowa; 13.50 
Audycja aktualna; 1? — Dla dzie­
ci; 15.46 — Aud. aktualna; 16.15 — 
Podwieczorek tan.; 17.05 — d. c. 
podwieczorku tanecznego; 18 — 
Koncert chopinowski; 18.30 — Par- 
nasik; 19 — Muz. tan.; 19.35 — 
Śpiewa „Mazowsze”; 20 — Rewia 
poi. zespołów i orkiestr tan.; 
20.30 — Mel. rozrywkowe; 21 — 
„I Maja w kraju i na świecie”; 
21.37 — Sport; 21.40 W. T. Makla- 
kiewicz: „Pokój, przyjaźń i praca” 
kantata; 22 — Sport; 22.39 — Muz. 
tan.

Wiadomości 6.30, 7.30, 8.30, 17, 23.50

Telewizja
POZNAŃ: 7.50 — „Międzynaro­

dowy reportaż 1-Majowy” — trans 
misja z Warszawy, Katowic, Kra­
kowa, Berlina, Pragi i Buda­
pesztu; 13 — Przerwa; 15 — Estra­
da poetycka „Oni w pieśni prze­
trwali” P-ń oglp.; 15.30 — Film 
seryjny „Podwodne przygody” — 
(lok.); 16.05 — Muzyka lekka, ła­
twa i przyjemna” — (Łódź); 18.50 
Film fab. prod. radź.: „Tygrys na 
pokładzie” 1. 10 (lok.); 18.20 — Fe­
lieton filmowy pt. „Pięciolecie” — 
(lok.); 18.35 — Teleturniej: „20 lat 
temu” (Łódź); 19.30 — Dziennik — 
(W-wa); 20 — Program rozrywko­
wy z okazji 15-tego kolarskiego 
„Wyścigu Pokoju” — (Berlin); — 
22.15 Ostatnie wiadomości — (War­
szawa); 22.25 — Okolicznościowy 
reportaż filmowy — (lok.).

T)yło to w 1935 roku.
W Fabryce Porceli­

tu w Chodzieży zamarła 
wszelka praca. Robotnicy 
porzucili narzędzia i rozpo­
częli generalny strajk.

Wiele rodzin przyjęło wia­
domość o tym z niepokojem. 
Fabryki porcelany i porcelitu 
były głównymi „żywicielami” 
znacznej części mieszkańców. 
Co prawda, uzyskiwane w za­
kładach porcelitu wynagrodzę 
nie z ledwością wystarczało 
na zaspokojenie najniezbęd­
niejszych potrzeb, ale podczas 
strajku odpadały nawet te za­
robki. A co będzie, jeżeli w 
dodatku właściciel się zemści 
i zwolni z pracy po strajku?

Robotnicy byli jednak na 
wszystko zdecydowani. Nieje­
den z nich zaciskał zęby, by 
nie wybuchnąć już wówczas, 
kiedy w niektórych okresach 
otrzymywał za tygodniową prą 
cę 4, 8 czy 10 zł. Tym razem 
jednak od kilku tygodni wła­
ściciel nie płacił nawet tego. 
Robotnicy postanowili więc 
rozpocząć strajk i prowadzić 
go aż do skutku.

Później nie pamiętano więk 
szego strajku w Chodzieży. Ro 
botnicy okupowali fabrykę. 
Siedzieli w grupkach przy po 
szczególnych urządzeniach lub 
w pobliżu wejścia do hali; w 
nocy sypiali pokotem na fa-

brycznęj podłodze w pobliżu 
wielkich pieców, by uniemoż­
liwić właścicielowi wywiezie­
nie gotowych naczyń. Odwie­
dzały ich codziennie rodziny, 
by podać przez płot przynie­
sione pożywienie. O brakującą 
żywność starali się również 
sami robotnicy, wysyłając wie 
czorami ekipy do pobliskich 
wiosek.

W tej sytuacji, właściciel fa 
bryki wezwał policję, by usu­
nęła strajkujących z terenu za 
kładu, jednakże to jej się nie 
udało. Dopomogły w tym wal­
nie i pracownice, które po­
kładły się pod wóz, uniemoż­
liwiając wywiezienie goto­
wych produktów wyrobów z 
fabryki.

Strajk trwał 6 tygodni i za­
kończył się zwycięstwem ro­
botników. Nie był to, bynaj­
mniej jedyny tego rodzaju pro 
test, już w poprzednich latach 
dochodziło w „Porcelicie” do 
strajków.

Nie był też wolny od kło­
potów' właściciel fabryki. W 
latach kryzysu, zakład napo­
tykał na coraz większe trud­
ności w zbycie. Upadek szwaj 
carskiego banku, z którego 
właściciel miał otrzymać więk 
szą sumę za wyeksportowane 
wyroby, był ostatecznym cio­
sem; zakłady porcelitu zosta­
ły sprzedane na licytacji.

Niejeden ze starszych robot­
ników jeszcze dziś wspo­

mina ciężkie warunki, w ja-

kich pracowali przed wojną 
i zżyma się, aedy widzi, jak 
któraś z młodszych dziewcząt 
czy chłopak narzeka czy bu- 
meluje. W takich chwilach roz 
mowa nawraca do czasów
przedwojennych i słyszy 
najczęściej uwagę:

się

— Oj. przydałoby się wam 
popracować tak jak za Mań- 
czaka! Nauczylibyście się pra­
cę szanować!

Wówczas to podczas poga­
wędki niejeden z młodych do­
wiaduje się, w jak ciężkich wa 
runkach pracowano przed woj 
ną i ileż to trzeba było nieraz 
starań i zachodów, aby zdobyć 
jakąkolwiek pracę. Słyszy też 
o obchodach 1-Majowych, or­
ganizowanych w Chodzieży 
przed wojną. O manifestacyj­
nych pochodach, w których 
brała udział większa część mie 
szkańców miasta; o radości z 
poczucia siły, jaką reprezentu 
ją ci wszyscy, którzy wbrew 
agitacji zwolenników uczynie­
nia tego dnia już jednym po­
spolitym dniem pracy dla ko­
goś; uczynili z niego najważ­
niejsze ze świąt.

Na dzisiejsze ścięto

14 milionów Ostrowa
Valoga największego zakładu pracy w Ostrowie — ZNTK 

podjęła zobowiązania, k tóre przyniosą państwu 6,2 
min. zł. M. in. Wydział BUdowy Wagonów wyprodukuje 
w I półroczu dodatkowo 4 wagony wartości 2 mlh. zł. Wpro­
wadzenie do produkcji nowego rozwiązania konstrukcji 
drzwi bocznych wagonów 202L da oszczędność 600 tys. zl.

Ostrowskie Zakłady Teren. 
Przem. Mat. Bud. wyproduku­
ją dodatkowo 111 tys. szt. cegły 
surowej i 5 tys. drenów. Biu­
ro Zbytu Obrabiarek i Na­
rzędzi przekroczy plan roczny 
o 30 min. zł, co da ok. 0,5 min- 
zł czystego zysku. Przemysł 
jajczarsko-drohiarski dostar­
czy dodatkową produkcję eks-
portową wartości 3.2
załoga zobowiązała
również przełożyć 125

min. 
się 

mb.
chodnika na ul. Partyzanckiej. 
Wiele zakładów pracy — Cen­
trala Nasienna. Wlkp. Zakłady 
Urządzeń Młynarskich. Tech­
nikum Kolejowe — podjęły się

Wiedza to grunt

Rozstrzygnięcie
wojewódzkiego konkursu literackiej

Przed kilku dniami nastąpiło rozstrzygnięcie konkursu,, 
twartego na montaż dla amatorskich teatrów poezji, rozp^ 
nego swego czasu przez Wydział Kultury Prezj’dium 
w Poznaniu oraz Zarząd Oddziału Związku Literatów p„| 
skich. Chodziło o dostarczenie amatorskim zespołom warh. 
ściowych artystycznie montaży, nadających się do insceni 
zacji. uwzględniających przede wszystkim współczesną t( 
matykę, szczególnie przemiany, dokonujące się w Polsce,

Jury składające się z preze­
sa Oddziału ZLP — Tadeusza 
Kraszewskiego, literatki — Ja 
niny Morawskiej, reżysera —

90 lat walki
z
29 

Straż

pożarem
kwietnia Ochotnicza

Pożarna w Krotoszynie
obchodziła »0-lecie swego 
istnienia, połączone z wręczę 
niem sztandaru ufundowane­
go przez Prezydium PRN w 
Krotoszynie.

Stefana Burczyka. kierowy 
Oddziału w Wydziale Kultu. 
Prezydium WRN —- Lidii 
szewskiej i dyrektora WDK. 
Dzierżymira Jankowskiego, 
stanowiło dokonać innego nj 
działu nagród niż przewidy® 
no pierwotnie. Zmniejsźoj 
mianowicie sumy nagród . 
zwiększając ich liczbę, 
niem jury, na konkurs nade 
słano wiele wartościowych }
tworów, zalecono przeto
wykorzystania również 
n ienagrod zony eh.

I nagrodę (4 tys. zł)
Tadeusz Kaczmarek z

szerę

zdób; 
Osin

Obecnie pracuje w tych za­
kładach przeszło 660 pra­

co wmików’, którzy wyproduko- 
kowali w roku ubiegłym 1.850 
ton wyrobów, z czego ok. 500 
ton wysłali do 24 krajów świa 
ta. Z tego eksportu są praco w 
nicy szczególnie dumni, jako 
że na ich zakład przypada o- 
koło połowa porcelitowych wy 
robów wysyłanych z kraju. 
M. in. zaopatruje się w ich wy 
roby: Holandia, Szwajcaria, 
Turcja, Liban, Grecja, Brazy­
lia, Egipt i Syria. Ostatnio na- 
nłynęły również zamówienia 
ze Stanów Zjednoczonych, Al­
gierii. Ghany. Hiszpanii, Szvve 
cji, Norwegii, Danii, Islandii...

W głosie dyrektora do 
spraw technicznych, Leona Pa 
łubickiego, przebijała radość,

Jednak we wrześniu
W 97 numerze „Głosu” z dnia 

25. 4. br. opublikowaliśmy infor­
mację pt. „Obchody 600-lecia Ko­
ła”, w której opierając się na 
aktualnych danych Komitetu Ob­
chodu podaliśmy, że uroczysto 
ści jubileuszowe odbędą się w 
czerwcu br.

W dniu ukazania się notatki o- 
trzymaliśmy pismo z Wydziału 
Oświaty i Kultury Prezydium kol 
skiej PRN informujące, że uro­
czyste obchody postanowiono prze 
sunąć na wrzesień.

Za niezawinioną mylną infor­
mację przepraszamy Czytelników.

(Zet)

Brawo Kostrzyn (Krotoszyn!
W ostatnich dniach zarząoy 

główne ZZ Pracowników Han 
dlu i Spółdzielczości o~az 
CRS „Samopomoc Chłopska" 
w Warszawie podjęły uchwałę 
w sprawie oceny wszechstron 
nego współzawodnictwa o ty­
tuł przodującej spółdzielni i 
przodującego PZGS w roku 
ubiegłym. /

W naszym województwie, w 
grupie spółdzielni milionerek 
III miejsce w kraju zajęła 
załoga Gminnej Spółdzielni 
„Samopomoc Chłopska” w Ko 
strzynie, pow. Środa, otrzymu 
jąc dyplom uznania oraz na­
grodę w wysokości 20 tys. zł. 
Również załoga przodującego 
od dwóch lat PZGS w Kroto­
szynie uplasowała się na IH 
miejscu w kraju i zdobyła po 
dobne wyróżnienia, (na)

Bardzo wiele mówi się i pi- 
sze na temat znaczenia rze­
telnej wiedzy w kształtowa­
niu wyników naszej pracy — 
w przemyśle i rolnictwie. 
Zwłaszcza w rolnictwie po­
wszechnie panuje przekona­
nie, że bez stałego podnosze­
nia poziomu wiedzy fachowej 
tysięcy producentów — nie u- 
czynimy większego kroku na­
przód w intensyfikacji pro­
dukcji. Dlatego państwo łoży 
milionowe sumy i na szkole­
nie rolnicze i na tzw. upo­
wszechnianie wiedzy rolniczej. 
(UWR).

Tym bardziej dziwić a zara- 
razem niepokoić musi fakt, że 
w Poznańskiem z sumy prze­
znaczonej w roku ubieg’ym na 
potrzeby UWR (4.3 min. zł), 
wydano jedynie 82 proc Dla 
czego tak się stało? Trudno 
nam na to dać odpowiedź. 
Łatwiej o r/a będzie Wydzia­
łowi Rolnictwa Prezydium 
WRN. (pż)

uporządkowania dróg i ulic.
Załoga Zakł. Sprzętu Mecha­

nicznego. która pracuje ostat­
nio na nowych normach, zo­
bowiązała się wykonać plan 
roczny do 10. XII. Wyprze­
dzenie planu da dodatkowo 
3,1 min. zł.

Zobowiązania majowe pod­
jął też handel. Drużyny Paro­
wozowe PKP zaoszczędzą 2.020 
ton węgla i wyremontują 2 
turbiny parowozowe. Rolnicy 
wielu wsi naprawią wiele 
kilometrów dróg, wybudują 
na nich przepusty, zasadzą ty­
siące drzew. Kierownictwo 
Robót Wodno-Melioracyjnych 
pomoże swym sprzętem szko­
le podstawowej nr 7 wybudo­
wać boisko sportowe. Kolejo­
we Zakłady Nawierzchniowe 
w Skalmierzycach wybudują 
i wyposażą warsztat dla 46 
uczniów.

Oblicza się. że ostrowskie 
czyny majowe wynoszą oko­
ło 14 min. zł. (rj)

kiedy zapoznawał nas 
stkimi osiągnięciami 
dów. Pracuje w nich

ze wszy 
zakła- 
od 40

lat i jako robotnik, „zakoszto­
wał” przed wojną smaku bez­
robocia i niepewności jutra. 
Obecnie wszystko to minęło 
bezpowrotnie. Kilkakrotnie 
więksźa niż przed wojną pro­
dukcja, unowocześnienie zakła 
dów i udoskonalenia w tech­
nologii, stale rosnący eksport, 
mechanizacja uwalniająca ro­
botników od dźwigania desc-k 
z ciężkimi przedmiotami do 
wypału; uruchomienie wspól­
nie z zakładami porcelany 
przedszkola i żłóbka dla dzie­
ci pracowników — oto niektó

W uroczystości brały udział 
wszystkie Ochotnicze Straże 
Pożarne z powiatu, delegacje 
9 sąsiednich powiatów, zastęp­
ca komendanta głównego płk. 
Pilawski z Warszawy, główny 
inspektor Zarządu Głównego 
OSP płk. Małecki z Warszawy, 
komendant ■wojewódzki Straży 
Pożarnych kpt. Marian Ślu­
sarek, prezes Zarządu Okręgo­
wego Związku OSP ob. Koło­
dziejczak, insp. woj. Zw. Stra­
ży Pożarnych kpt. Przybyszew 
ski oraz miejscowi przedsta­
wiciele partii, władz i organi­
zacji społecznych.

Krotoszyńska jubilatka jest 
jedną z lepszych jednostek, 
posiada zmotoryzowany sprzęt, 
samochody bojowe, moto­
pompy itp. Obecnie staraniem 
Prezydium PRN buduje dużą 
remizę strażacką z świetlicą 
i pomieszczeniami biurowymi.

Podczas niedzielnych uroczy 
stości zakończonych popisami 
drużyny młodzieżowej i zaba­
wą, 14 zasłużonych członków 
OSP z powiatu udekorowano 
odznakami strażackimi.

(fk)

wa Wielkopolskiego za monta 
pt. „Daty”, dwie II nagroc 
(po 2 tys. zł) — Halina Wini 
wicz i Wiesława Kaczmarka 
wieź z Poznania. Za mont 
„Wszystkim święto daj w hii 
cyntach” i Halina Winowi; 
za montaż „U naszego miym 
rza trzy córy we dworze”.

Trzy III nagrody (po l,i 
zł) otrzymują: Lidia Zamkw 
Słomczyńska i Leszek Herdł 
gen z Krakowa za montaż 
„Ile lat, ile dróg...”, Elżbiti 
Dowiat z Katowic, za „Wspt 
nijcie nas” i Halina Winowi 
za „Gwiazdkowy autokar”, 
Przyznano także dwa wyro;
nienia (po 750 zł) — dla 
szka Proroka z Poznania

Twórcze roztargnieni*

re powojenne 
łogi.

Wyobrażam 
zdziwiłby się
ciel zakładu, 
przemiany,

osiągnięcia za-

więc sobie, jak 
: dawny właści- 
gdyby zobaczył

jakie zaszły po
wojnie w Chodzieży. Czyż kie 
dy przypuszczał, że jego fa­
bryka tak się rozrośnie?

Br. L.

Dom imienia 
Drzymały

W miasteczku Rakoniewice 
pow. Wolsztyn), liczącym po­

nad dwa tysiące mieszkańców 
— nie ma ani stałego kina, ani 
żadnej publicznej świetlicy. 
Toteż młodzież, dla spędzenia 
wolnych chwil — idzie do go­
spody.

Władze miejskie od kilku 
lat starają się o zbudowanie 
domu kultury. Odniosły one 
skutek i Rakoniewice otrzyma 
ją swój ośrodek kulturalny. 
Dom Kultury ma być nazwa­
ny imieniem Michała Drzy­
mały. (jw)'

„Pieśń o naszym morzu” il 
deusza Kaczmarka za „Niep 
kój”.

WDK-owi zalecono tak 
wykorzystać prace: „Z mre 
idziemy w światłość” (god 
„Rybitwa”), „Przy wielki 
drodze” (godło „33,13"), j 
stament naszemu pokolet 
przekazany” (godło „Maria 
„Montaż na rocznicę Rewo! 
cji Październikowej’’ (goe 
„Wit”), „Znużony blues”!? 
dło „Blues"), „Twarze” (g« 
„Amator”), „Trzy struny” (i 
dło „Lubicz”) i „W nowi 
domu” (godło „Juliusz”).

(ms

0 Dąbrowskiej
19 maja br. odbędzie sił 

Kaliszu uroczysta sesja ms 
wa, poświęcona pięćdziesi? 
leciu twórczości Marii J 
browskiej. W sesji, W 
przedstawicieli polskiego^ 
ta literackiego, wezmą u® 
delegacje: Węgier, Bułgara 
Czechosłowacji, (poi)

Nie rozkładajmy rąk
— Młodzi chuliganią i zaglądają do 

kieliszka. Zresztą starsi dają zły przy­
kład. Większość tronkowych klientów 
gospody to przecież starsi rolnicy.

— A gdzie mają pójść? Nuda w naszej 
wiosce przeraźliwa. Nie ma ani boiska, 
ani biblioteki. Nic dziwnego, że gospoda 
cieszy się takim powodzeniem.

— Ano tak...
Podobne dialogi połączeniu

westchnieniami i rozkładaniem rąk są
zjawiskiem częstym. Równie często mo­
żemy trafić do wsi. w której rzeczywi­
ście brak warunków do kulturalnej roz­
rywki. Brak warunków i brak ludzi, 
którzy potrafiliby to zmienić. Bez oglą­
dania się na „gromadę” i „powiat”. Bez
wołania o fundusze.

Na szczęście rozkładanie 
zjawiskiem powszechnym. 
Proszę bardzo!

Od niedawna działa w

rąk nie jest 
Przykłady?

nie ogranicza się tylko do załatwiania 
spraw związanych z rozrywką i wypo­
czynkiem. Komitet zapoznawszy się z 
planem roz.wojowym gromady postano­
wił wpłynąć na zwiększenie produkcji. 
Zostanie wprowadzona hodowla bydła 
zarodowego. Zaplanowano odczyty z za­
kresu wiedzy rolniczej.

„To chyba wyjątkowa jakaś wieś, ten 
Marzenin” — powiedzą może bardziej 
pesymistyczni Czytelnicy. Nie będą 
jednak mieli racji. Tak samo jak w Ma­
rzeninie nie rozkłada się rąk w Kłębo- 
wie (pow. Wolsztyn), Wielkiej Wsi (pow. 
Nowy Tomyśl), Szymanowie (pow. Ra­
wicz), w Baranowie (pow. Kępno). Te 
nieodosobnione przykłady świadczą, że 
własnymi siłami można zdziałać wiele. 
Potrzeba tylko trochę dobrych chęci. 
Potrzebny jest także dobry organizator^

jest 100 tys. zł. Potem idą petycje, J£: 
za drugą, o dofinansowanie. A szp 
kosztuje przecież -20 milionów. Sk* 
wziąć skoro plan inwestycyjny jest' 
pięty? Drugie niebezpieczeństwo F 
na przekształcaniu komitetów 
„poborcę”, na stałym angażo1^ 
aktywu społecznego w sprawy 
i obowiązkowych dostaw. A przecie 
tego jest odpowiedni aparat państw 
który potrzebuje pomocy w wjW 
wych wypadkach.

Tak więc działalność społeczna 
może być porywaniem się z motM 
słońce, lecz musi ograniczać się <J° 
realnych i to głównie w zakresie 
ków socjalno-bytowych. Aby te 
zostały wykonane, trzeba ustalić 
kretny plan, zgromadzić środki
tuj-y e jego realizację, pamiętać ° ’ 
troll.

Bardzo dobrze, gdy czyny 
mające na celu poprawę warunki, 
cjalno-bytowych harmonizują z 

x -------------... w ^wzięciami podejmowanymi w
którego wejdą ludzie pełni inicjatywy dresie przez radę narodową. Po1110^ 
i chęci do pracy może zdziałać wiele łeczna (przy wykopach, przy tra°p|| 

I sekretarz KW PZPR jan Szydlak.
mówiąc na plenarnym posiedzeniu Woj’ 
Komitetu FJN na ten temat, jedno­
cześnie ostrzegł przed kilkoma niebez­
pieczeństwami. Jedno z nich to chytre 
metody. Oto ktoś rzuci projekt budowy 
szpitala, następuje zbiórka i w efekcie

Jeśli chodzi o organizowanie społecz- 
Marzeninic , nych czynów to największą rolę maią 

(pow. Września) Wiejski Komitet FJN. tutaj do spełnienia Komitety FJN jako 
Pierwszą zainspirowaną przezeń prAcą platforma działania wszystkich 
było zasadzenie 340 drzew w parku szkol ’ ' ....
nym, który jednocześnie został otoczo­
ny płotem. Następnie rozpoczęły się sta­
rania o barak, gdzie powstanie świetli­
ca, biblioteka i punkt lekarski. Prócz 
tego znajdzie tam „przytułek” biuro 
OSP i Kółko Rolnicze.

Będzie także boisko. Jeden z miejsco­
wych rolników ofiarował na ten cel 
teren o powierzchni 1000 mł.

W Marzeninie działalność społeczna

„------- 1 Pola­
ków — patriotów, niezależnie od ich 
poglądów i przekonań. Komitet, w skład

leczna (przy wyKopacn, przy j 
cie itp.) pozwala wtedy zaoszc2 
pokaźne fundusze. Te fundusz6 
być później wykorzystane dc zasp0' 
nia innych potrzeb, niemożliwy^ 
zrealizowania czynami społeczny10

Wniosek? Nie opłaci się rozkł3^^


